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~ r>YPI.01\IACJA Wf,(E{A g00n& 
l)est hr. Cavouraf Pyta;nie to sta-
1 !Ma I - o dziwot odpowiada na nie 

PiotrkcSw 1oma.u0w Radomsko, piątek 14 lipu 1939 r. Cena 10 gr. Rok XXIR. 

Za str. 1 - t odpowiada S.; Orek Warauwa ul. T•mka u. 

padaiaa mas-
Berlińskie lany osaczerila Polski 

twierdząco p. Ksawery Pru-
11 z y ń s k I w środowym numen.a 
-.Słowa" wileńskiego. Ózytelnlk poi· 
ski przeclera sobie na ten widok 
~V I 67.CZypie się zawzięcie, PNAl· 
konany, że śni albo majaazy. Ozyż.. 
by p. Pruszyński uważał za Alarmy „biało - wojenne" zo-. 
miarę dobroci dyplomacji włoskiej stały niejako „odtrąbione" i zre­
jej obecne antypolskie nastawienie dukowane w prasie niemieckiej. 

ponownie 100 miljonów Mk. na 
budownictwo mieszkaniowe, inte­
resuje się innemi sprawami wew­
nętrznemi, a nawet drukuje ko­
respondencję ·z Warszawy o utra­
gikomicznej idylli" ks. Michała 
Radziwiłła z Antonina. 

tniwa i lato skończy swoje pano- talnymi. Dyktatura niemiecka 
wanie. chwytać się będzie wszelkich środ 

I czyżby tym wawrzynem korono- z "d · · wać chciał p. Mussoliniego i hr. naJ ujemy w mej naturalme 
• „ • ków, dróg i możliwości, aby w o-

pinji niemieckiej ,,odrobić" roz­
Trzecia Rzesza ponowi z pew- czlll'Owanle, osłabi~ wrażenie prze 

nością próbę realizacji swoich pia granej. 
Cia.no na spadkobierców świetnej wciąż jeszcze dużo napastliwych 
tradycji hr. Cavoura? notatek I artykułów, czytamy ty-

Otóż nie. Treść artykułu „Sio- tuły takie, jak „Beck po angiel­
wa" jest niewątplł\\ie znacznie - sku", „Polska beczka prochu w 

ów wscltodnlcb, na razie w za- Inaczej wypadki toczyć się bę-
skromniejsza niż jego efekt;()wny . d , k" „ ( ·n• 
tytuł. porcie g ans im mowa o vv e-

Świadczyłoby to, źe wojna pro­
pagandowa zmęczyła publiczność 
niemiecką i że wobec tego dzien­
niki dyrygowane, a innych tam 
niema, otrzymały polecenie złago­
dzenia tonu i opuszczenia „ścieżki 
wojennej". Oczywiście przejścio-

kresie polskim. Dotkliwa klęska, . dą musiały zwolna, ale systema­
poniesiona przez Berlin tegorocz- tycznie po Jinf katastrofy dla 
nej wiosny, działać będzie. dzia- dyktatorskiego reżimu. Totalni 
łać musi na brunatny Olimp, jak panowie Niemiec rozumieją to 
ciętka ostroga na konia. Dykłato- napewno i dlatego poszukiwa( 
rom nie wolno przegrywać. będą jakiegoś sukcesu, którymby 

Aut.or chciał Pod.k!.eślić. t~ .wl~l- sterplatte), „Kłamstwo polityczną 
ką zdoI?ycz dypl~maeJI w~oskieJ, ła-

1 
bronią Anglji", „Hokus pokus bry 

ką - Jego zdamem - Jest wysie- t · k' h k 1 " l dienie ludności niemieckiej z Al- YJS ic ug arzy • a e to wszysł-
to Aldige. Włochy, uzyskując tem ko drukowane jest już na daJ­
samem likwidację problemu mniej- szych miejscach i stronach. 
szościowego w Tyrolu, kazały so- Czołowe miejsca w dziennikach 
ble mpłacłć dostatecznie wysoką · · k · h · ł · l · 

wo. 
Całkiem mali dyktatorzy, tacy znowu można bvło „olśnić" i 

„na ćwierć", „na pół", nawet kan- „zbujać" szerokie rzesze. 
cenę za wsriystlde łeb dotycltczaso- n.iemiec ic zaJę Y po wie u .m1e-
we ustępstwa na neca Niemiec, u- s1ącach z powrotem zagadmenła 
miały wyzyskać ten fakt, iż są w wewnętrzne. Prasa sławi feldmar­
tej ehwlli jedynym sojumnikiem szalka Goeringa za nowy wielki'' 

Co do tego nikt w Europie nie 
ma dzisiaj złudzeń. „Ścieżka wo­

jenna" germańskiej propagandy 
powróci, gdy ludzie cokolwiek o­
detchną, odbędą urlopy, gdy miną 

dydaci na dyktatorów nie mogą No, i przykuć znowu łańcueha-
ponosić klęsk, porażek, nie wolno mi do totalnego rydwanu. . 

Nlrunl kt 'r Trz • Rzesza " , ee, z ? ym ecia plan budowlany i przeznaczenie 

im się „kompromitować" w o- Drogą na Londyn dotarła do 
czach tłumów, a cóż dopiero dyk- Warszawy za pośrednictwem 
tatorzy pełni, zwani z łacińska to- agencji „Pap" relacja z Berlina llczvc się musi. . 

(ny aby tak jest Istotnie? Czy 
a.by ta cena, istotnie b. wysoka, bę­
dzie w stanie pokryć te wsriystkie 
niedobory, jakie powstały na ra­
chunku włosko • niemiecldm, ezy 
pokryje nietylko te straty, jakie 
Włochy już ponieśli, ale I te, które 
jeszcze w sojuszu z Niemcami po· 
nieść będą musiały? <ny pokry,je 
cltoćby infiltrację niemiecką w Trie 
ście, która jest może próbą zama­
chu na ten dawny austrjadd port 
na Adrjatyku? · 

Oto jest wielkie pyta.nie, na któ­
re odpowiedź nie jest bynajmniej 
taka prosta, jak się to wydaje p. 
Pruszyńskiemu. 

Rozumiemy zresztą pozatem łn· 
teneję jego wywodów. Chodzi mu 
o to, że sojuMe - &y tylko współ­
praca - między państwami poWłn­
ny być oparte na równowadze wza­
jemnych konyścl. Z tego punktu 
wtćbenla np. mO'Żllaby ocenla.6 o­
irtatnle la.ta ruunyeh stosunków z 
~ią Rzeszą. 

Można.by. Zrobi to kłeclyś hlsto­
rja. Instynktownie wyczuwa to 
już dzisiaj oplnja publiczna. 

n. 

Niech żyje Francja! 
W dniu święta narodowego 

Republiki Fran~uskiej 
(Patrz artfkuł wstępny oa str. 8-eJ) 

W kilku słowach 
- Sąd przyslągłych w Manchester 

skaza.I 2-ch Irlandczyków Duggana l 
Mac Nessa na 20 lat ciężkich robót 
za posiadanie materjał6w wybucho­
:wycll. Obaj oni przyznali się, że są 
~ookaml b'landzklej annjl republl­
Jra6sldeJ l w zwtą.zku s tem zrzekli 
Ilię obrony. 

- W najblliszych dniach spodzie­
wany Jest przyjazd do Turcji mty­
aleŃw tlrmy angielskiej „Gibbs", ce­
lem dokonania studjów nad rozbudo­
Wlł 1 budowfł port6w w Stambule I, 
Tnipezundzle, Sza.tał-Aghzy, Ereg.ll l 
.&Ieksandrecłe. Na port w Trapezun­
Clzle wyasygnowano już S mlljn. fun­
tów tureckich. Budowa tego portu 
rozpocm.le sio bezpośrednio po opm­
cowanlu planu przez lntynlerów an­
pelskicb. 

- Wkrót.ce ma wyJecbaó do Berll­
na l Jłizymu misja tecbnłczna, złoto­
na 11 8-młu oficerów bJszpadsklego 
szta.bu generalnego, zaproszonych 
przez rządy nlemleckt l włoski. Mł­
eja zabawi w Niemczech 40 dni, a 
-. Włoszech 20. 

- Temperatura w Madrycie docho 
· c1zl clo « st. Jedenaście osób zmarło 
naalmtek porażenia słonecznego. 

- 14 jednostek drugiej eskadry flo 
ty włoskiej, która przed klllm dnla­
ml udała się na wody wschodn!cj czę 
łcl M411l'Za Sr:dzlemnego, przybyło do 
Trlpollsu. 

- Rząd szwedzki przystąpU clo 
budowy czterech łodzi podwodnych 
koaztem l 't mllJonhw koron. Program 
rozbudowy floty szwedzkiej Jest roz­
łotony na okres czteroletni. 

- JP.Cht akitldeml.cklego związku 
monklego ze Lwowa „Krzysztof Ar1 
clszeW!lkl" wszedł do nowozbudowa-i 

nep portu lltewaklea-o w 8wteteJ. 

----------------------------------------- o poufnym referacie. obrazują­
Włosi oddają Nie1Dcotn Triest 

w formie dzler*awy na 10 lal 
PARYŻ. 13.7. Specjalny wysłan wo budowy w Trieście nowych się w stanie zupełnego zrujnow..i­

nik dziennika „Excelsior" w elewatorów I wielkich doków, o- nia. Triest żył z handlu austrjac­
Szwajcarji donosi: raz założenia bazy lotniczej. kiego, który obsługiwała linja ko-

" Wczoraj uzyskałem w Zury- Wzniesione miałyby by~ również lei żelaznej z Wiednia do Trie­
chu informacje, które jeśli zosta- wielkie stocznie do budowy okrę stu. Po przyłączeniu Austrji do 
ną potwierdzone, wywołają nową łów. Rzeszy, cały handel austrjacki 
sensację. Faktem niepodlegającym wąt- został skierowany na Hamburg 
Włochy mają podobno odstąpić pllwoścl jest, te Niemcy przyslą- i port nad Adrjatykiem stracił 

Nłemeom port w Trieście na o- piły obecnie do wielkich robót 1.200.000 ton ze swego b:mdlu. 
kres 10-clu lat. Odstąpienie do- budowlanych w porcie łl'łeałeń- Powstaje pytanie, czy Niemcy 
konane młałoby być na warno-, sklm. I są już teraz mocarstwem Śród-
kach dzierżawy. Port ten od czasu przyłącze- ziemnomorskiem?" 

Rzesza otrzymatlliy miała pra- nia Austrji do Rzeszy rnajdu;.! 

cym politykę wschodnią Trzeciej 
Rzeszy, w szczególności zaś pla­
ny niemlttkłe wobec Polski. Re­
f erat wygłoszony został w Berli­
nie jeszcze wczesną wiostU\ r. b. 
w ścislem gronie generałów i pul 
kowników oraz wybitnych prze­
mysłowców niemieckich, związa­
nych blisko z reżimem hitlerow­
skim. 

Nazwisko referenta jest tu obo.· 
jętne (mówi się, !e był nim czł()c 
wiek bliski „fiihrera" i wysoki 
dygnitarz partyjny), istota zagad­
nienia tkwi w sensacyjnej treści, 
w programie „polskim" Niemiec. 

W referacie poufnym powie­
dziano: 

Z ponkta widzenia strategicznego, 
Polska w dzi8J.ejszeJ swej postaci jest 

Teraz pretensje do Szwajcarii :us:~:U:Gaz:=a.w .:~ 
staJa się połytecznym dla naszej 

O ,,dawne PZ'ł'. mskie ierwtor5•om" strategJI czynni.kłem, muslellbytmy 
J pozbawł6 ją - jako paflstwo - cba-

LONDYN. 12.7. (Tel. wł.). Pań- ją.cą przylą<Yr..enie do Włoch trzech pośrednłetwem ulotek, które rozda- rakteru potencjalnego. 
stwa „osi" czynią wszystko, aby kant.onów uwajca.rsldeh - Valais, wane są wszystkim osobom, prze- Utyję tu wyrazu „osłabienie", po-
podsyeać niepokój w Europie. Nie Grisons i 'I'essin. Kantony te sta- krackzaj~Rymó gramś'enię włosko-szwa1 j- :ia.0:~;.!~~0J!1~el~~;!: osrro'Lędza się nawet państw tak no- nowlć mają „dawne rzymskie tery- cars ą. wno~ze e władze w o- łania mllltarnego 1 politycznego przez 
toryCfLtlie neutralnych, jak Szwaj- torjum" i na tero prawdopodobnie s1de dokonywuJą lleznyoh Resrd;o- prz;eclęcl& najwa:miej$zych arteryj, 
carja.. oparte są „roszczenia" włoskie. wań obywateli szwajcarskich, prze- przez doprowadzenie do federallza.. 

W ostatnich dniach prasa wło- P-0za ostrem.i atakamt prasowemi bywających na terytorjaeh pogra-, cJI. 
ska r~a kampanję, propagu-Włochy uprawiają propagandę m nicznych. (R.). (Dołl:o6czenle na str. kJ). 

Sensacyjne · pogłoski o Greiserze 
Obóz Hitlerjugend na terenie Rady Portu 

(Od naszego korespondenta) Gdańsli, 13 llpea. 

Prasa goańslia doniosła nieda- zabroniono producentom sprzeda- I Przedet w coś podobnego z pe- Portu o pozwolenie, rozłotyli w 
wno, że prezydent senatu Greiser wa~ młodych kartofli detallstom wnością nikt z najbardziej nawet I mlejscowo~cl Krakau (łnaczej ••• 
powrócił z urlopu 1 objął urzędo- a tembardzłej bezp~rednłm kon- otumanionych Gdańszczan nie u- Kraków) niedaleko Plenendorfu 
wanie. W kołach gdańskich wy- snmentom. Cały zbiór ma by~ od- wierzy. · na łąkach stanowiących własn:H~ 
rażane są jednak co do tego wąt- stawiony do miejsc, wyznaczo- • Rady Portu obóz Hitlerjugendmil· 
pliwości. nyeh przez Związek bµrtowni- Ostatnio doszło do pogwałcenia rine złofony z około 1000 osób. 

Zwraca powszechną uwagę, ie ków. uprawnień Rady Portu i Dróg Przy obecności w Gdańsk:u 
mimo sygnalizowanego powrotu Nie wolno równie! sprzedawać Wodnych, instytucji, posiadającej kllkunastu tysięcy uzbrojonych 
Greisera, nikt go do tej pory nłe kartofli według cen rynkowych, na terenie Gdańska w ~iejscowo- żołnierzy Heimwehry, licznvch 
widział. Prezydent Greiser nie lecz wedle cennika wyznaczonego ściach przybrzeżnych tereny na składów amunicji, artylerji i u­
przyjął dotychezas nikogo w przez specjalnego komisarza cen. w~asność, będące na prawach ana mocnień polowych, pobyt kilkuset 
swem biurze, jak równlet nigdzie I to wtedy, kiedy w Gdańsku, logicznych do praw eksterytorjal- młodych chlopc6w na łąkach nad­
nie składał wizyt. 'V związku z złączonym w jeden obszar celny nych. Senat Wolnego Miasta po- brzetnych nie stanowi oczywiście 
tero kursuje po Gdańsku szereg z Polską, może być i kartofli i siada dokładriy wykaz tych tere- tadnej atrakcji ani sensacji natu­
najhudziej ł:mtastyeinyeh pogło- wogóle wszelkiej żywności wbród! nów. na które niema prawa wkro- ry militarnej. Jednakże fakt osa­
sek o losie prezydenta Greisera. A tymczasem - po króciutkiej czyć żaden jego urzędnik bez zgo- dzenia młodych hitlerowców na 

JOO.na .z tych wersyj głosi, jako- przerwie - gdański „Vorposten" dy Rady Portu; nie wolno rów- cudzych terenach w dodatku au· 
by prezydent Greiser miał się nł' który powrócił znowu do swoich nież na tyrb terenach zaciągać tonomicznycb, bez zapytania c. 
komo znajdowa~ w obozie kon- bredni, jakie wypisuje o Pohce., żadnej flagi, z wyjątkiem odręb- zgodę ich. właściciela stanowi jesz 
centracyjnym. Tę niesprawdzoną zamieszcza szczytowo bezsensow- nej flagi Rady Portu, na której n- cze jeden ·przykład, jak hltle1·ow­
wersJę podajemy jako pogłoskę z ne bzdury o jakim§ trans.porcie widoczniony jest herb Wolnego skłe władze ' gdań.skłe systematyc:1-
obowiązku dziennikarskiego. żołnierzy polskich, który pt;zejeż- Miasta, a barwy flagi są polskie. nie łamią wszelkie prawa I zobo· 

• dżał przez Gdańsk a żołnierze sto- Te uprawnienia Rady Portu ZO· wiązania nletylko pomiędzy Pol-
Brakł aprowizacyjne dają się jący w otwartych oknach prosili stały w tych dniach pogwałcone · ską a Gdańskiem ale równie:! u­

nadaJ, dotkliwie odczuwać na ie· j Niemców o chleb, którego w Pol- I przez hłtJerowców gdańskich. kM I mowy o charakterze międzynaro· 
renie Wolnego Miasta. Ostatnio sce nie mają (!!)„. ny nie pytając DyrekeJł Rady dowym. '{Doko6clleale na str. 2-ej) 

PODCZAS llPALóW uoleea1g znakomite Diwo, lemoniaig i wo~g gazowe z ~rowaru BranlińskiegJ 



Sensacyjne pogl i Gre· erze Opadai2' maski f Dok ńezenie z •sze") 
(Dokoóezeoł.e ze str. ł•ei) Rada Portu założyła w tej spra­

wie energiczny protest w Senacie 
Kluczem do 8ytuacjt Jest dla na8 4ątenla. samodzłelno~ł l rozszerze- mie1,~i~no wizyL~·:, szukano .. wzo- \Volnego Miasta. 

Gdańsk 1 korytan pomorski. Gdańsk nla granic. Wywierałyby one pewien, rów . 1 „pouczen . • 
I korytarz ·muszą być prredewszyst- ściśle dozowany nacisk na granice 

1 
kicm, kolejno przyłączone do Rze- Rosji. Możność regulowania tempera- Kiedy po Polsce hałasowali gło- W Orunji pod Gdańskiem Ge-
szy. Pigułkę tę naleiałoby osłodzić, tury politycznej na Wschodzie pozo- śno wpatrzeni w Berlin wielbicie- stapo wtargnęła do mieszkań ro­
dająe odszkodowanie na terenie bał- stawałaby więc zawsze w naszem rę- le i heroldowie totalizmu, upra- botniczych i przeprowadziła rewi 
tyeklm. Ludnośó tego kawałka zie- Im. • I' " d T ł · · t ' · • d d ' mi, podarowanego Polsce, postara sle w1a 1 propa<'>an ę, grozi 1 spo e- ZJę 1 aresz owama wsro po eJ-
już sama 0 to, aby nowy nabytek Nie trzeba nikomu w Polsce j czeństwu.„ . rzanych 0 przynależność do partji 
stal się dla Polski czemś w rodza.fu „rejentalnego" dokumenlu, aby \V tych właśnie latach szkodli· komunistycznej. Ogółem areszto­
wyrostka robaczkowego w stanie za- uwierzyć, że takie właśnie a nie wej „hitlcromanji" szerzącej się wano 8 mężczyzn i 4 kobiety, któ­
paln;:· zwi zan1 sprawy Gdańska inne są plany nłemleckłe wobec w niektórych kołach, planowano I rych osadzono w więzieniu śled-
J.ir~ycZ:Uf0mę ~ ~tarczajllcym st-0- ' Pol~ki. Że lakiem.i hy!y t~ plany n1td ~~p~ewą osaezeui.e Pols~. cz~m pod .zarzutem należenia ~o 
pniu do osłabienia mocarstwowego takze wówczas, kiedy 1stmały po- Dzisiaj tylko opadają mask1. spisku mającego na celu obaleme 
stanowiska Polski. W .. tym sambaymł prawne stosunki między Polską il (=) rządów narodowo - socjalistycz-
c1.ssle przypomnimy państwom - N' · k' d l G ń p d · „ 

Gest· o znalnzło podobno karabi­
ny i naboje i jeden karabin ma-
sz ·nowy. (ek) 

• Pollcja gdańska ał'esztowała 
trzech akademików Polaków. 

Rzekomym powodem aresztowa 
nia miało być zajście z 1,1gentem 
Gestapo, który pełnił służbę przed 
Domem Akademickim we Wrzesz 
czu, w którym mieszkają Poiacy. 
Z zezna1ł innych studentów Pola­
ków wynika, że agent ten umyśl­
nie spowodował zajście, aby dać 
podstawę do aresztowania studen­
tów. tycklm, te ich nlepodległośó w zu- iemcam1, Ie y po owano, wy- nych w da sku. o czas rewtZJl 

pełnoś<'l zalełna jest od naszej do- ----------------------------brej woli. Wybuch w fabryce chemicznej W tej sytuacji, pozostawioną m­
mą sobie Polskę będr;le moma łatwo 
pnekomĄ lt powinna wyrzec się Bo- 1." ' dl I t 

Spisek w Chile 
Liezne aresztowania gumlna, za który mogłaby otrzymać na „„orę spa samo o 

~ Sł jł SANTJAGO DE CIDLE. 13.7., Władze chilijskie wpadły na trop e~eśli 3';;=~łnle 1 równolegle pro SEWILLA. 13.7. W pobliżu. lot- szny wybuch. Władze policyjne wykryły spisek spisku przeciwko rządowi pod~as 
wadzi!'! się będzie celową robotę we- ~ka spa.dl w płomieniach, wozo- Załobra I pasaźProwle samolotu. przeciwko rządowi, na czele któ- przesłuchiwania aresztowanych w 
"1'.'ll{ltrmą. w Polsce, osiągnie się takl ra.J, wkrót.c~ po starel~ S11.m?l~t któr;cll liczba l'ie została jesuze rego stało kilku oficerów i działa- niedzielę sześciu uczestników mani· 
stan rr..eczy, w którym można bę-1 komunika.cyJny, . obsługuJący linJę ustalon.'lo !)"nie;:i ~mierć. j czy politycznych. festacji. 
d~kl rnQffarował. l.„olsce pomoc w u- Sewilla - Madryt. Cp:in<m"~'lłc :pohra w 1abryce, W podzie~iach j~ego z kościo- Po dokonaniu rewizji w mieszka· 
spo!mjl'nln mniejszok:I niemłecldej i Pfonący l!iamolot runąl na gma<'h wywoł.\!lf:•.;;, P.,?:"~ \\j'b11c-b, było U· łów w pobliżu Sant3ago odkryto niach . prywatnych, aresztowano 
znpropnnować :11iido~ polskiemu fa.bryki chemicznej, powodując stra trndnione z powodu braku wody. I skład broni. przyw6dcę związku młodzieży So-
wprowadzenle decyduJąceJ zmiany I leri, zwolennika gen. I'.;aneza, sze-
tHtrc;jowej: utworzenie trzech pól-au- fa 8-go komisarja.tu mjr. Pereza 
tonomlcznych prowincyj. Z t t • • h • I! • 

Wtedy dopiero stanęllby§my D ce- '-' o~ ą n•e1 ca w. n Caldera i dwie dalsze osoby, zamie 
Io naszych dą.teń. W tych p6łautono- szane W $!>isku. 
mtcznych prowincjach rozwijałyby się Według doniesień prasy spiskow· 

Marsz. Smigły-Rydz 
Mobilizacja floty brytyjskiej ;:.:~~;.~ !r!~;m· sięga· 

przrmawiać będzie 
6 sierpnia 

Kulminacyjnym momentem wM­
kiego Zjazdu XXV-lecia Czynu Le­
gjonowego w Krakowie będzie prze 
mówienie Wodza Naczelnego. 

\farszałek Smigły-Rydz przem6-
wi w dniu 6-tym sierpnia r. b. po 
mszy polowej do wielotysięcznych 
tłumów, zgromadzonych na bło­
niach krakowskich. 

Prtemówienie to transmitowane 
będzie przez Polskie Radjo. 

Poseł SlaTik 
powróeił do Polski 

Na polskim transatlantyku „Pił­
suMki" powrócił z Ameryki poseł 
daw11ej Republiki Czechosłowackiej 
Slav-ik, który mimo z.aboru ziem 
przet: Rze!zę nadal urzęduje w daw 
nym charakterze w Warszawie. Jak 
wb.domo gmach poselstwa nie zo­
etal przekazany Rzeszy Niemiec· 
kiej I wsiyscy urzędnicy w Wa.rsza. 
wie pracują nadał. 

lnspekcla miń, Ulrycha . 

na wielkie ćwiezenia w sierpniu i wrześniu 
LONDYN. 13.7. Premjer Cham- śniu, by z'lvięk'szyć sprawność flol s·wych miejscach służby 31 lipca. 

berlain, odpowiadając dziś w Iz- ty hrylyjskiej - oświadczył pre- Przewidywane jest, ie ćwicze­
bie Gmin na interpelację kon- mjer Chamberlain - postanowio nia będą trwały przez cały sler­
serwatysty komandora Southhy, no włączyć do tych ćwiczeń jed- pień, aż do trzeciego tygodnia 
czy w związku z ćwiczeniami nostki floty, znajdujące się obec wł'ześnia, potem zaś, po zreduko 
floty brytyjskiej w sierpniu b. r. nie na stopie rezerwy. waniu okrętów z powrotem do 
skorzysta z tej okazji, aby powo Okręty te będą w tym celu po stanu rezerwy, wszyscy rezerwi­
łać do ćwiczeń również rezerwi- łączone z flotą aktywną wód ści w końcu września powrócą 
stów marynarki wojennej, oznaj- brytyjskich w jedną całość. De- do domów. 
roił, że 12 tysięcy oficerów ma- cyzja ta pociągnie za sobą po- Premjer ChamberJain oznajmił 
rynarki, należących do rezerwy, wołanie na ćwiczenia dodatkowe również, ie dnia 9-go sierpnia 
oraz marynarzv emerytowanych, 12 tys. oficerów marynarki wo- odbędzie się wielki przegląd 
będzie powołanych na c!wlczenln, jennej w stanie rezerwy i mary- wszystkich ok1·ętów, powołanych 
począwszy od dnia 31 lipca b. r. narzy emervtowanych na podsla z rezerwy przed królem Jerzym 

Celem jak najpełniejszego wy-, wie specjalnej ustawy z r. b„ do 

1 

w zatoce :Weymouth. w: rewji 
korzystania ćwiczeń na morzu i tyczącej rezerw. Oficerowie ci i lej floty weimie udział około 130 
w powietrzu w sierpniu i wrze- marynarze stawić się mają w jednostek floty. 

Anglja gromadzi ~urowee 
na wypadek wojny 

LONDYN. 13.7. W odpowiedzi na' mysłów, zgromadzone zostały w miesięcy wojny. 
interpelację członka izby Morriso- metropolji w wystarczających ilo- Również przystąpiono do po­
na, kanclerz księstwa Lancaster ściach i mogą wystarczył na za- czynienia zapasów środków żyw­
oświadozył, że zapasy surowców, spokojenie potrzeb w ciągu trzech ności na conajmniej trzy miemące. 
niezbędne dla podstawowych prze-

Pod zarzutem kor.upcji 
Hodża wśród 300 polityków "zeskich 

Pożar w pobliżu 
lotniska 

LONDYN. 13.7. Ubiegłej nocy 
wybuchł pożar w dzielnicy lotni­
ska Speke pod Liverpoolem, nieda· 
leko fabryki narzędzi pomocniczych 
do budowy samolotów. 

Aparat szkolny zosfał niemal 
całkowicie zniszczony przez ogień, 
in::.y zaś poważnie uszkodzony. 

Policja z Liverpoolu przybyła 
niezwłocznie na miejsce wypadku, 
a straże ogniowe z okolicy przy­
stąpiły do gaszenia ognia, stara­
jąc się ocalić sąsiednią fabrykę i 
zabudowania lotniska. 

Wybuch na lotniskowcu 
NORFOLK. (St. Virginia). 13.7. 

Wczoraj na pokładzie lotr.!skowca 
„Ranger", nastąpił wybuch, który 
spowodował pożar, ugaszony dc.·pic­
ro po trzech godzinach. 

Kilku marynarzy zostało ran· 
nych. Przyczyny wybuchu nie są, 
znane. Szkody, jakim uległy ma­
szyny, ~. jak się zdaje, poważne. 

Przewidują, że lotni3!!owiec bę­
dzie musiał pójść do suchego do­
ku. 

Nuncjusz z Bratysławy 
do Rzymu 

W dniu 12 b. m. minister komu­
nikacji Ulrych odbył podró~ !łuż· 
b0wą na Qląsk Zaolziański, badając 
warunki pracy i bytu pra.cowników 
)!ol~jowych oraz dokonując inspek­
ej!. n& atujach w Cłeiszyn.le zachod 
nim. Cieaynie wschodnim i w Bo­
·gu::ninle. 

----------------------Nowe instrukcje 
brytyjskie 

wysłane do Moskwy 
LONDYN. 13.7. 1W. kołach dy­

plonrnlycznych angielskich h\•ier­
d.tą, ił. w~zcraj wieczorem '\\·ysla­

BRATYSLAWA, 13.7. Tutcj!,..Y 
Nuncjusz papieski Rotter -wyj~cht.ł 
do Rzymu w związku z mając~ 
się rozpocząć niebawm rokowan~a-

P ARYż. 13.7. Agencja Havasa! Wśród oskarżonych znajduje się! Vavro Srobar oraz liczni byli po- mi 0 ?.awe.rcie konkordatu. 
donosi z Bratysławy, że 300 poli· były premjer Milan Hoclża., pierw- słowie i senatorowie z ugrupowań ""!!!:~9===~====~~~====~• 
tyków dawnego reżimu romało o- szy minister do spraw Słowacji prawicowych i lewicowych. "' 
skarżonych o korupcję. . Eir•król ł.łbanii 

Nie udało się hr. Cia.no Pow;!:~!i~!w:mp:!:~! w 

Franco pragnie niezależności 
no po po:'Mt!mlenło sit: z rządem SAN SEBASTJAN. 13.7. Mini­
frau~s.im dals1:e Instrukcje ł u- ster Serrano Suner potwierdził, że 
„·cgł ~du hrytrfsk.lc~o do am- kom~nikat urzędowy o rozmowie 
basnd1Jr:1 ·wlmQma Scedsa. p~nuędzy .gen. Franco .a m!niatrem 

_. . . 

1

. C1ano udzielony zostame prasie do-
Aruh1:a111dor francns.k1. Nagg1ar piero w piąt'!k. 

i amln1ador b:rytyJsk1 Seeds Jak sh chać spotkanie to nie do. 
wkr'.itce mają spotkać się ponow- • ' 

prowadziło do żadnej pozytywnej 
decyzji. 

Nie wyklucza się możliwości o­
głoszenia deklaracji, potwierdzają­
cej wspólność poglądów w dziedzi­
nie ideologic..znej i stawiającej pod-

waliny pod wsp6łpracę kulturalną 
i ekonomiczna. Podkreślającej jed­
nakże niezależność polityczną i woj 
skową fils71panjl., której gen. Fran· 
co, jak wielokrotnie akcentował, 
za.zdrośnie str7.e7.e. 

nie z Mołotowem. Arabskie historie i ,,osiowe·· intrygi 

Warszawie opuścił wczoraj w ga­
dzinach rannych stolicę, udając s~ę 
w dalszą drogę na zachód Europy 
via Ryga, były król albański A~­
med Zogu z małżonką, i·odziną i 
świtą. 

Na dworcu żegnał byłego króla. 
albańskiego Zogu radca Dernało­
wic.z . z M.S.Z. 

Z winy spawaczy 
Komunikat o pozar~e 
dworca w Warszewie Wydalony z Rzymu · 

dzłennikarz fraocuskł · ł~raocja ma o"losić monarcbję w Syrji Urzędowo komunikują: 
Komisja ministerjalna, badaj~ea P;\RYŻ. 18.7. „Paris Soir" do-1 STAMBUL, 13.7. Jak donosi ko Syrji, przedewszystkiem wśród o- bu tym krajom niepodległości. Ma przyczyny pożaru Dworca Główne· 

non o wycJolenin z Rzymu przez respondent stambulskiego pisma pozycji dr. Szehbendera, kt6ry nie- on korzystać z popa.rcla państw "er go w Warszawie w dniu 6 czerwca 
władz.e włoskie 11tałego korespon- 1 „Dzumhuriyet" w Bejrucie, Fran- dawno osobiście ba.wił na czele licz- si" w swych zamierzeniach pana- 1939 r. ustaliła, że pożar za.prónzo. 
denłR dziezmłka, redaktora Jean l cja po likwidacji zatargu o Hataj nej delegacji w Ammanie i został rabskich. Tą właśnie okolicznością ny został przez spawaczy, wyko:1y• 
Devau. ma powziąć ważne decyzje w spra- tam nader uroczyście przyjęty tłumaczą niedawną wizytę przed- wujących montaż kos~ti.\'k~yj sta· · I wie swej przyszłej polityki w Sy- przez Emira Abdulaha. · stawiciela króla Ibn Salłda; Hall-1 lowych dworca ora! zwiąt-t.11e J 
Preiensłe Włoeh rji. ~ędzy. innem.i :ząd francuski Projekty powyższe . naipotykają da Al Huda AJ Karaknii w Derch- tym roboty, wchodzące w zakres 

3 ma sJę nosić z zamiarem ogłou9- na sprzeciw ze strony króla Hed- tesgaden u Hitlera I w pałacu We- spawalnictwa. 
O okład l nła monarchji w Syrji, powoloJ11.11 ża.su Ibn Sauda, który od dłuższe.. I neckim u Mussoliniego. 

1 

Wskutek niezachowania pi-!eZ 
frant>u~ku•tureeki na tron nowego królestwa jednRgo go już czasu dąży do połączenia Ibn Saud obawia się według spawaczy nalt~żytt>j ostrożnosd 

RZYM 13 7 Wł b kl I z k.;lążąt arabskich. ziem arabskich pod swemi rząda· ' dzienni.ka, że powołanie na tron przy pracy z płornlenii:;m acf.'tyle· 
' • · · · oc Y s erowa- z drugiej strony od dłuższego mi. syryjski Emira Abdulaha moźe nowym nast.ąplło, jak \V:,·ż~j ::una· 

ły clo rządu francuskiego notę czasu jest wysuwana na przyszły Jak wiadomo, występuje on wzmocnM stanowisko dynastii Ha· czono zap~zenie ogni'\. 
7. zllslrzeł.eulami, dotyc,;ąceml u- tron syryjski kandydatura Emira ostatnio przeciwko polityce ang!el· szenritów wobec domu Saudów, Spł'Cjalna kL'n:is~ o.k"·:-Allła stra· 
khuiu, na mocy którego rząd Transjordanji Abdula.ha, popierane- skiej w Palestyxiie („Biała Księ- współzawodniczących o wpływy w ty, r.powodov.a.11ę pt-fa-~.a . nt. su.· 
flo:mt'usld mtąpił Hata1 (Sandżak i go przea W. Brytanję. Kandyda· ga") i francuskiej w . Syrji, doma· świecie arabeitim. mt ok. 660 tys. słot)'.:.'>.. 
A.~kłaadrelłJ) '.l'meJI. I twa .ła • IWO~ik.ów i w samej gw BiQ na.dania natychmiut o- ~ kar:io~W-..re w tvtru, 

. } 



N·eeh F • ' rane1a. 
w dniu ś,v·ęia narodowego Republiki Francuskiej 
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LIPCA, święto narodowe mu, gdzie dochodzi do głosu każ 
Francji ... Obchodzone co- dy pogląd i każde hasło, gdzie 

· rocznie, nawet we Fran- śderanie się idej i kierunków o<l­
cji - zwykłą koleją rze- bywa się na ogólnym widoku; w 

czy ludzkich - odarte zostało kraju, w którym pierze . się za-
2! pierwotnego swego patosu, wsze wszelkie brudy publicznie­
zbladło i spowszechniało. Dopie- umieliśmy zawsze odróżnić ple­
ro tego roku, w obliczu powagi wy od ziarna I chwilowe zalama­
chwili, jaką przezywamy obec- nle od istoty rzeczy. 
nie, nab1·ato nowego blasku i do- .. Przyszedł oto rok 1938 i rok 
stojności. 1939. Nad Europą zawisła zmora 

Zwłaszcza w Polsce. Po raz agresji niemieckiej. Z dnia na 
pierwszy od wielu lat dzień ten dzień stawało się rzeczą jasną, 
obchodzony Jest u naa napraw- it. zbliża się ch;wila walk~ już 
dę radośnie, w pełnem poezueiu me.tylko o bezpieczeństw? 1 spo­
braterstwa i barmonj4 łączącej o- kóJ poszczególnych kraJÓW, ale 
ba narody. Jesteśmy pełni rado- o .c~ą kulturę europejs~ą, o caly 
ści, iż tak właśnie się stało, uwa- odwieczny dor~bek łeJ k?ltury, 
żaliśmy bowiem zawsze za wiei- w któ.r~ .udział . Francji jest 
kie nieszczęście nietylko dla o- tak w1elk1 1 wspaniały. 

Obudziła się wówczas Francja. do głów, Jednolita I zdetermlno­
Bez głębszych wstrząsów ze- wana na wszystko, gotowa jest 
pchnięty został z widowni Front bronić siebie i Europy przed Je.1 
Ludowy. Jeszcze raz okazało się ostateczną zagładą I znlszcze­
błogosławieństwo demokratyczne- niem. 
go ustroju Francji: w tym kra- 'Wyrównane zostały jednocześ­
ju, gdzie wszystko dzieje się pu- nie wszystkie nierówności w sto­
blicznie, a nic w podziemiach sunkacb francusko - polskich. 
konspiracji, ten głęboki prze- Wspólne niebezpieczeństwo o­
wrót odbył się bowiem bez krwa- czyściło atmosferę, wygładziło 
wycb wstnąsów, bez jaklegokol- konflikty, zmusiło do rewizji za­
wiek pomruku rewolucyjnego. dawnionych pretensyj. Nic już 
Wzmocnione zostało stanowisko nie stoi na przeszkodzie, aby po­
armji francuskiej, tej naprawdę wszechny instynkt narodu, jak 
ponadpartyjnej „grande muette", Polska długa i szeroka, wyłado­
bez zmiany konstytucji, jakby wał się w dniu święta narodowe­
wstydli wie i po cichu, wzmocnio- go Francji w gromkim, zgodnym 
na została władza wykonawcza. I okrzyku: 
W tej chwili Francja, uzbrojona Niech żyje FranejJa! 
mnter.Jalnłe ł moralnie od stóp N. 

bu za'interesowanych narodów, „„„„„„„„„„„„„„„ ...... „ ............ „ ......... „ ......................................................... . 
ale i dla całej Europy, iż drogi 
Francji i Polski rozchodzić się 
zdawały w dwie przeciwne stro­
ny. 

Odwet i odwrót 
Dwa "anty" i Lorelei ze swasiyką Czyja to była wina - tego nie 

chcemy dzisiaj dochodzić. Naj- „Czas" doszedł do przekonania, czel'islwo totalne tkwi . wewnątrz, a nie narodowo - soejallstyezoej, jeśll kłokol­
pewn:iej, winy tej szukaćby ·na- że w Polsce zbyt często „transp-0- zewnątrz państwa, i walka z nhu ole wiek na nią choruje, jest rzeczą skąd­
leżało po obu stronach. Przez nuje się postawę antyniemiecką na rozegra słę na polach blłew. loąd bardzo latwq. Wystarczy tylko 
dłuai czas potężna i szczęśliwa 1 postaw_ę antyhitle. rowską" i sądzi, Tego samego dnia, kiedy „Czas" przypośeł~ ie Istotą Jej ole jest bynaj-

0 1ż b t ~ d 1 nni dr atakuje „postawę antyhitlerowską", mniej mesjanizm, lecz po prostu - od-
Francja niezdólna była zrozu- ~ ! 0 ~ 0 Y Zl, zwo e cy. .u- naczelny organ Ozonu „Gazeta Pol- weL te to, co propaganda zewnętrzna 
mieć i odczuć tendencyj rozwojo- gieJ mtędzynarodówkł, masonIZ~Ją- ska" trąbi na odwrót i potępia usiłuje przedstawi~ jako cel, wspólny 

h . t lk p l k1" ale wo- cy demokraci, wreszcie zapalency • celami lnn ... eb cvwtllzowaovcb oaro-wyc . -. m.e Y .o o s . , . „,.,tytota"-·u·. „sympatyków" doktryny hitlerow- " " " 
61 kó ł .,... lu.w. dów. jest dla Niemiec po prolłłu •rod· 

g e J?J SOJ~szm w •. mećumi~ ah, Żydzi muszą przyjąl do wladomośel, skiej w Polsce. Czyni to publicy- klem do osiągnięcia Ich wlasnegn eeJu• 
czy me chciała wmkną w IC ie ani dla semslJ ta Ich krzywdy ani sta ozonowy p. Witold lpohorski- Publicysta ozonowy zapewnia, 
strukturę psychiczną, w ich tro- dla obrony Ich Interesów ole przelejemy Lenkiewicz, dając nawet wskazów- iż chodzi mu o to, aby „we wszyst­
ski i kłopoty, w zawiły system ani jednej kropił krwi polskiego żołnie- ki, jak „wyzwolić się z pod uroku" kich sektorach wachlarza społecz· 
ich portyki narodoweJ· rza. hitleryzmu: no-politycznego myśl polska była 1 

• Nie przelejemf rówoleł kropU krwi leśU wl•e w pewnych środowiskach .... Fr " na sto procent niezalema ł aamo-

Szturmowcy gdadscy 
w roli przewodników 

tu rystyczoycb 
W Gdańsku wydano niedawno no 

we zarządzenie natury „tucystycz.. 
nej", w myśl którego turyści s 
Polski mają prawo samodzielnie 
zw:iedzM Gdańsk, o ile grupa zwie· 
dzających nie przekracza 3 osób. 

W dniu 10 lipca udała się do 
Gdańska wycieczka robotników z o• 
bozu wypoczynkowego Towarzy· 
stwa Obozów i Wczasów w Redzie 
koło Gdyni. Gdy kuter wiozący 
wycieczkę przybył do Gdańska, 
władze policyjne przydzieliły do 
wycieczki liczącej 56 osób - 18 
uzbrojonych szturmowców. Kiero­
wnictwo wycieczki znając „obowią­
zujące przepisy" nie protestowało 
przeciwko tego rodzaju „opiece". 

Trudności wynikły dopiero wów­
czas, gdy przydzieleni szturmowcy 
zażądali opłacenJa swoich nsług, 
wymieniając wcale pokaźną sumę, 
56 guldenów (po guldenie od wy· 
cieczkowicza). 

Nie ufając zdolnościom nąrzuco· 
nych przewodników „ turystycz­
nych" wyciecnka. zrezygnowała ze 
zwiedzania Gdańska, 

Pomimo zarobków dodatkowych, 
położenie szturm.owców w Gdańsku 
nie musi być najlepsze, gdyż '-coraz 
więcej jest wypadków ucieczki 
Gdańszczan na terytorjum Polski. 

Dnia 9 lipca jednego z takich 
„szturmowców • przewodnikóW'' u­
jęły władze polskie w okolicach 
Rewy. 

Premier i wicepremier 
f.>złonkemi T. P. B. S. P. 

Premjer Sławoj Składkowski i 
wicepremjer Kwiatkowski zgłosili 
akces do Towarzystwa Popierania 
Budowy Publicznych Szkół Po­
wszechnych - zostając członkami 
dożywotnymi tego Towarzystwa. 

Wierzyliśmy zawsze, u an- dla ratowania prestlłu skrachowanych polskich Jednocześnie 1 potępieniem ,,u dzielna", poczem tak pokpiwa z 
cja 1 Polska skazane są na to, pontyków z drugiej Międzynarodówki. borczt>go lmperJaUzmu germańskiego", Za fałSZOWan · e b Ó 
abv na widowni mlędzynarodo- Losy Czechosłowacji nikogo nie uchę spotykamy się ze słowami sym11ałjl pod „prostoty ducha" swoich własnych wy or w 

• cą do tego, by robll a siebie bastjoa de- adresem doklryn7 narodowo - soejall- towareyBzów: S d Ok B d 
weJ Iść ręk,a w r~kę I ie potęt?a mokracJI, tra któr1m ole stojq realne si- słfczoej, jeśll jesteśmy świadkami pru- „lak w tym w-,padlla wygl1tdafll el sesJi wyj~~~~J· ww ~a~f:.zc::aznaał 
I bezpleczensfwo Jednego narodu ły. l!lldnle akcentowanego twlerdzf'nla, ie wszyscy, klórzy w prostocie dncha ule-
jest funkcją potęgi i bezpiccze6- Wreszcie antytotalłkl nleeb m7śl11 o „nie mamy ładnych pnraebunk6w • na 110 ezarowl ałotowlosej Lorelei, tnyma- dwudziestu mieszkańców Nakła po 
siwa drugiego. \Viedziełiśmy za- walce se szkodllWflD łotallamem • nas rodowym socjalizmem olemleeklm" - jącej w rc;ko swastykę zamiast arzeble· 4 tygodnie aresztu z zawieszeniem 

. . ró J ł • . w Polsce a nie 1aglqdaJ11 do endzyeb 

1 

to mlmowoll budzi się w nas ,coś w ro- nla I klóny wzłęll za dobr1t monetę ea- na 2 lata za wpisanie do list wy-
wsze, IZ ": wne zupe me nue- garok6w. BozpraszaJlł w tea spos6b tył· dzaju ołeufnoAcl I podejrzllwoścl. 1 •11 tę, przeznaczoo11 na eksport, "mesja6- borczych do rady miejskiej kilku-
ne FranCJa potrzebna Jest Pol- ko siły aołflotaloe w Polsce. Nle~zple- Wyawolenle l!llę spod uroku dokteyny ską" frazeologJę!'". „ na.stu .. „ma.rtwYch" wyborców. 

se~ j~ i Polska Francji i - nie - • ••••••••••••-••-lllilllll•••••-·„••1C1••-•••••·-••••llll••-••••llill• mieliśmy nigdy tadnych wątpli- LU ... • U C MJ:BU • „ _, ,.. F ZSQS C .„ 
wości co do tego, it chwilowe li' świetle pras•• 
i:grzyty między Francją a Pol- ""::11 
ską są właśnie tylko zgrzytami 
cbwiJowemi, które działv się 
gdzieś na powierzchni tycia, nie 

· docierając bynajmniej d" jego 
dna.· 

N.ie byliśmy . w tern. mniei:paniu 
odosobnieni. Przyjaźń z Fr:mcją, 
sui generis miłość do Francji, le­
ty we krwi każdego Polaka, wy­
pływa z instynktu narodowego 
całego społeczeństwa polskiego. 
Przyjaźń · ta jest tak silna, że 
przetrwała i ten okres „zgrzy­
tów". Przetrwała okres, kiedy na 
świecie zapanowała jakby ·moda 
na szkalowanie Francji, kiedy nie 
rozróżniano objawów przejścio­
wych od ist~tnych sił i poglądów 
narodu francuskiego. Ileż to bia­
doleń wysłuchaliśmy wówczas na 
temat upadku Francji. Francja 
Frontu Ludowego dostarczała co 
prawda swym przeciwnikom nie 
jednego efektownego argumentu 
na rzecz ich tezy o upadku jej 
znaczenia mocarstwowego i roz­
kładu jej polityki wewnętrznej ... 
Trzeba było wielkiej wiary w nie 
pożytą moc kultury francm1kiej, 
w wartość jej obywateli, w mą­
drość jej instynktu zbiorowego. 
aby wbrew wszystkiemu, wbrew 
nieraz pozornej oczywistości, wie 
zyć, iż wszystko to, co dzieje 

się we Francji, jest tylko ja­
. kiemś chwilowem, powierzchow­
nrm załamaniem, poza którem 
kryje się Francja - prawdziwa. 
Jesteśmy szezęśllwi, iż my, tu, 

na łamach naszego pisma. nie 
zwątpłliśmy nigdy w tę Fran­
cję prawdziwą. Jesteśmv szczę­
śliwi, iż w dniu francuskiego 
święta narodowego, 14 lipca 
1939 r. możemy obchodzić rado­
śnie i szczerze jej tak wyraźne 
objawienie się i obudzenie. 

Jesteśmy szczęśliwi, iż wśród 
najróżnorodniejszych przejawów 
życia w tym kraju wolnym, 
gdzie wolno jest mówić każde-

Utrapienia z płotami I J11 by~ przewiewne, lekkie wzlaehety. I j łało we Włoszech prawdziwy paro- j ju!lll Z.S.B.R. z krajami demokralyune-
·. „ • w nowych domach, I w rosyjskiego ly- ksyzm niesmacznej i bezsilnej ml mnłe oznaczat! początek końca· bol-

„Z1elony Sztandar donosi z po- po „daczach", I współczesnych willach wściekłości, szewlmiu łwlatowego"_ . · · · 
wiatu limanowskiego: I w murach po- klasztornych Dominika • „ ·· A w takim razie nie byłoby ut.ezą 

"Płoty stały się iródlem prawdzlwegó n6w I w kamienicach po-· kościelnych F • .U Begłme Faselsla • organ ministra dziwną gdyby w Moskwie przewlekano 
otrupłt-ola dla chłopów. W ubiegłym ro- św. Docba. arlnaUego, okrelila Francję mianem: wejście w • ,niebezpieczny związek" w [)­
ko o tym czasie kazano Je na palt ble Komuś lakl str7cbulec tlę podoba i ~epobllk~masonów, Żydów, kardyna· bawle przed losem „Kominternu"- Tyl· 
Uć. Chłop rzucał najpilniejszą cho~by tak by~ mosl". ty;;~ :ł~rdz~:j~";;, \0::.~:!J!::!,:.~1~': ko ie Interes państwowy ZSBB, dora· 
robotę I biegł do miasteczka po wapno. u I , u dlarzy narkotyków 1 wogóle uumowlny dza akurat ów sojusz. 
Plt>rwszy deszcz zmyl wapno 11 pobłelo- •9 .-- POm en z całej E ro 'y• 
nycb płotów przejddiające wozy ochlo- Paryski korespondent „Kurjera u P • 
pały je gruntownie błotem - ale noka- W ki " Dziennik nazywa rzqd francuski rsą-
zowl od zielonego stollka stało się ·za. arszaws ego info~uje: dem warjatów I zbrodołarzy, poczem do 
dość. Sytuację obecn11 scharakteryzował maga się natychmiastowego odwołania z 

\V łfJD roku z bieleniem dano sobie dosadnie dow6dca trzeciego korpusu ar Francji wszystkich dziennikarzy włos­
spokój. Natomiast przyszedł nakaz nów mjl francuskiej, gen. de la Laurencie, kich I wydalenia z Wioch korespU8deo­
oania płotów. Nie wolno, teby Jeden przemawiając w Rouen wobec ofleer6w łów pism francuskich. 
kolek był dłuższy od drugiego. Muszą rezerwy: ,,Europa - oświadczył generał 
by~ równo obełęłe pod lloji:. Wójtowie - majduje się w sianie wojny od 38 
I sołlysl ołrz71Dall ze starostwa rozkaz miesięcy, a mianowicie od 7 marea 
przypilnowania tej rzeczy I podawania 1936 roku, kiedy Niemcy, gwałcąc ot-

Sensacyjne 
aresztowanie 

opieszslyeb do ukarania. Są wypadki, Iż warcie traktat wersalski, zajęl7 sweml „Warsz. Dziennik Narodowy" do 
polleja chodzi po wsi I obala płoty, kló wojskami lewy brzeg Bena". nosi z Krakowa: 
re uwala za „nieprzepisowe". Ponlewał jednak wojna „psychologle1: 

Jest to czas, kiedy chłopi o nas na na" I ,,nerwowa" mogłaby z łatwością 
Podhalu, suszą I zwożą siano i konlezy- przybra~ formę zbrojną, Francja I W. 
nę. Kaida chwila waży, gdy grozi Bryłaoja rozpoczęły skombinowane 
deszc1. manewry przygotowawcze, aby by6 go-
„Słowo" malttJ'e utrapienia pło- towe na wypadek rozpoczęcia działań 

wojennych. 
towe Grodna: 12 eskadr bombowców ani:telskleb, li 

"Grodno wygląda w tej chwlll jak po cząeyeh ogółem 120 samolot6w, wyelar­
wlelkłm wstrząsie. Na ni. Piłsudskiego towalo z rółoyeb lotnisk angielskich z 
letą jeszcze po ogrodach I dzledzll'icach zapieczęlowaoeml rozkazami. które do­
pownlone ploty. Zmurszałe słupy bram, wódey eskadr mieli otworzy~ dopiero (IO 
na kupę świeżo na niebieski kolor ma- rozpoczęciu lolo. W mylił tych rozka­
lowaoe deski, wyrwane z zawiasów pod- zów 8 eskadr lekkich bombowców do­
woje. Pokrzywy I zieleń wszelka wesoło konało przelotu 1300-ldlometrowego w 
rozprostowują ku ullcy Uście, po łylo- ciągu 4 godzin przy pelnem obelątenlu 
letnim cleniu. Na ulicy Garncarskiej to bojowem I załodze w pełnym kompie­
samo. Na Pereca, na Orzeszkowej, na cle, bez zatrzymywaoła słę nad porlaml 
Graodzieznej, na WlłoldoweJ- frantnskleml na brzegu kanału La Man 

Na wszystkich ulicach Grodna panuje che i nad terytorjum fraocnsklem aż 
ten sam przedziwny rozgardjasz, przypo do miasta Orleanu I • powrotem. 
mioający normalne sceny ludzkich bu· W tym samym ezasle 4 eskadry cięż· 
dowll po poiarze, po oaje:fdzle wojen- kich bombowców odbyły lol w ciągu 
nym, rewolucji I Innych wstrząsach ży- 6 godzin od 1800 do 1000 km. doeho-
włołowyeh. dząe ał do Bordeaux. 

Oberwane okiennice Idą lub stoJą Podczas przelotu samolotów anglel· 
oparte na chodniku. Okna klajsłPowane skłeb t fr ncuskleh dokonywano 6wl· 
są na noc dyktą, deskami. Na głównej ezeń obrony przeelwlotulczej. 
nllcy Dominikańskiej niema ani jednej Samoloty amglelskle, które były nad 
bramy w kamienicach. Sterczą tylko pn- Francją, mają promień działania, który 
tężne. zawiasy kłtłre tu pned 

1 
wfł'Ju, wie odpowiada odlrgłoścl większej od prze­

ł u laty wmurowano dla ntnymaola cli:ż lolo z Angljl do Berlina I 11 powwtem. 
kich, masywnych bram. Taki był styl 
I charakter odwieczny Grodna. 

Dzieło nrzi:dników magistratu ~o­
dileńskiego charakter ten zruszyło z 
posad. 

Bo dziś ma by6 Inaczej. Wszędzie ma 

Wydalenie z Francji korespon­
denta rzymslóego dziennika „Il Po­
p-010 di Roma", p. Pettinato, wywo-

•• w Krakowie aresztowano b. dyrek­
tora Kamlenlołom6w Miast Malopolskłeh 
Edmunda Hardta. Wladomośc! o doko­
nanem aresztowaniu obległa miasto Ja­
ko sensacja kryminalna I polll1czna. A· 
reszlowany znany był na terenie mia­
sta jako WJbltny działacz dawnego 
BBWR, był w swoim czasie radnym 
miejskim, zasiadał teł we władzach 
Związku Legjonlst6w. 

Aresztowanie nastąpiło w 1wlązku ze 
śledztwem tocząeem się w sprawie oad­
oży~ w spółce „Kamieniołomy Miast Ma 
łopolskleb" w kł6rej gmina m. Krnko­
wa jest Jednym z głównych odzlałow­
eów. Sp_rawa nadoźy~ w tej ap6łce była 
w swoim czasie poruszana na radzie 
miejskiej. Z miarodajnych sfer zaprzeczo 
110 wówczas jakimkolwiek nadużyciom • 
W niedługi jednak czas po tym ataku 
na gospodarkę spółki, aresztowany o­
becnie dyr. Hardt ustąpił 1:e swego sla­
onwlska. 

~•r~u!h na Kremlu 
,;Robotnik" omawiając rokowania 

moskiewskie, cytuje opinję gen. Si­
korskiego, że sojusz Sowietów z 
państwami zachodniemi musiałby 
spowodować ewolucję ustroju bol­
szewickiego w kierunku demokra­
tycznym i pisze: 

Ten głos nie Jest odosobnlon7. Takle 
same stanowisko zajmnjq r6wllleł „Po­
•lednlje NowosU". PosnwaJq tit nawet 
do stwierdzenia. fe: ,,szczery realny !IO· 

Nowa llaJ&"łi 
Nowa flaga dla „protektoratu 

Czech· i Moraw" złożona jest z 
trzech pól: czarnego, białego i sza­
rego. Okoliczność ta dała K. E. 
oka:zję do ogłoszenia w „Małym 
Dzienniku" następującego wierszy­
ka: 

Niechaj widzą Czesi, ie Ich ezeka 
Bardzo dnio przykrości: 
Czarna rozpaez białego człowieka 
W narej rzeceywlsłoścl-

Forty oa Siiderspitze 
Marceli Junosza w liście z Kłaj­

pedy pisze do „Polski Zbrojnej" o 
niemieckich robotach fortyfikacyj­
nych na wybrzeżu: 

Slidersplłzel-

Onglś na samym tym cyplu który sla­
nowlł klucz wejściowy do zatoki I por­
tu, stała fortallc>ja olemleeka. Forbdl­
eja. blokhauz nłewłelkt, który w czasie 
włl'lklej wojny był trzeciorzędną plae:)w 
kę strażniczą. Przejęli lę forleetkę przetl 
dwuddestu lały Lllwlnl, niewiele do 
JJlej dodając I nie bardzo łd ją onowo· 
cześnlając- ale za Io obeeole-

Obecnle, gdy Kłajpeda stała się p•J· 
nownle Memlf'm, gdy sztuka budowule­
twa obronnych tcrt-n6w ma za sobą lak 
liczne dośwladczeola I eksperymenly, 
należało przecie pomy§leć o SUderi;1plhł', 
która może kiedyś w Jakiejś okolłczno· 
~cl bardzo się przyda~. 
Więc praca na SUderspltze lrwa w 

dzień I w nocy. 
Dziś Mt'mel ,,Feslongs - Stadt", zablo­

kowąne betondaml wyrastająeeml na.I. 
mierzeją, zaczaiło się szare I zastraszone 
w ciasnych swych uliczkach.„ 
Dlawł je godooś~ forleeznego. miasta, 

krępują zarządzenia specjalne, a oddech 
zapierają WJrastające betooaże nad mle 
rzeJ11. 

U WJlotu basenu zatoki ku Ballyko­
wl„ na Sildersplłze.-11• 



Pod znakiem 14 llpca Drugi lot brytyjski nad Francją 
• k p • Jeazcze więeei samolotów. Je•zeze dłuższa trasa 

Przygotowania do wielkiej defil·ady WOJS w aryzu LONDYN, 12.1• Brytyjskie wła· •d Franc~ WJDłesle .około 1000 
PARY~. 12.7. Od początku ty- rza., zawieszono olbreyml trójkolo- się wielka demonstracja, w czasie dze lotnicze czyn.fil przygotowania ludzi, w t.em SOO pilotów •. 

godnia cały Pu~ żyje przygot.o- ! rowy sztanda? narodowy, tonący kt6rej prezydent Republiki wygło- do drugiego lotu nad FraneJą. kt6- Będ~łe to lot bez l~omm.ta, przy 
J"' śu-ięta l d dzi i · · świetle sł przemówienie do narodu. ~Na cy odbędzie się prawdopodobnie w czem Jeat rzeezą mozliwą. te samo· waniami do obe.hodu naro· o s ełszego wie~~ w kim przemówi' enie .,,.. odpowie pre.,...,den- P1"T.V.,......,,... tygodniu loty doleą do Mona Ar9dzlemne-dowego 14 lipca, związanego tym reflektorow. Na ra„UIMiu parys ..., -J • --„"'La.J~ • zlał w2 

razem ze 15o-leciem rewolucji fran I dokonano dziś podnlesfenla olbrzy- towi 7 przedstawicieli ludności JW locie tym •. weźm~ud wczorJ: goCzynione są r6wnłe.t przygotowa· 
ki . • mlego sztanda.ro narodowego Fran- francuskieJ. ee maszyn mz w e . la k:r'tkim si cu~'~m centralnym uroczysw-' cji powierzchni 280 metrów kwa- PARY.t, 12.'7. Na lotnisko w Le ~· Obliczają, że za.log~ samolo- nia do P~Jęc w ski~ ;;a lj~ 

Mil będzie wielka rewja wojskowa, I dratowyeh. Bou..~et wylądował dziś o godz. , tow brytyjskich w drugim locie bomoowcow franeu c w . g · 

=:ae~n1:~~n;~C: ;:ę1~! p:e0!0~~~~m n;roc~~~od~~~~I !;jf5b:;;j:!Jb~e~nJ~~~ego ar- Proces centralizacji Trzeciej Rzeszy 
I będzie przypominać wielką defl· 
ladę zwycięstwa po wojnie świato­
wej w lipcu 1919 roku. Macki niemieckie w Szwajcarii Dwa dekrety ooilłkaeyJne 

W rewji tegoroczhej Wezmlł U• 
dział poza woj!!kaml fra.ncuskłeml, 
również regularne oddziały anglel· 
slde, które w ciągu wtorku i śro­

Sensacje procesu szpl~gowskiego 
dy prz.ybyly JUŻ do Paryża: 6 es- ZURICH, 12.7. W procesie o szpie sądowym danych, że oskarżeni o­
ka.dr lotnie:zych wojsk angielskich, \ gostwo przeciwko narodowym so- · prawiall działalność szpiegowską w 
ba.ta.ljon gwardjl królewskiej i ba.- I cjalistom nastąpił w środę moment ramach organizacji „Wierni Konfe­
taljon marynarzy. zwrotny. deracl", godząc w suwerenność i 

Bezpośrednio za oddziałami fran I Prokurator oświadczył, te pod- neutralność Szwajcarji. 
cuskich suół oficerskich, samolo· I lagłe mu włailze w Bernie uzyska- W konkluzji swych wywodów, 
ty a.ngiel~kie w szyku bojowym O• ły sa.morzntne zezna.nie niejakiego prokura.tor domagał się skazania 
tworzą wraz z samolotami fran· I Stełgera., nieza.mieszanego w spra· oskarion.ego Freia, ja.ko płatuego 
cusldemł dflfiladę przed prezyden- 1! wie, lrt.óry otrzymuje, że od ofi- agenta Gestapo, zaoe'LD.le na S la.ta 
dem R~publiki. . cjalnycb agentów Rzeszy Niemiec- clężkioh r-obót i 10 lat pozbawienia 

BERLIN, 12.7. Ogłoszono dzi~ 
dwa dekrety w sprawi.e unifikacji 
prawnej urzędów krajowych i pań­
stwowych w Rzeszy. 

Jeden dekret przewiduje, te wła· 
dze krajowe będą odtąd równou.e­
snie urzędami państwowemJ, a. tem 
samem urzędnicy poszczególnych 
krajów Rzeszy uzyskują prawa. nie 
mleckieh upnędników pa.ństwo­
wych. 
Według drugiego dekr:etu doko­

na.no n.iednostajnienła również sy-

tuMjł prawnej mnądów kolei na 
obsmrze wielklcb Niemiec. 

Koleje Rzeszy podlegają mini­
sterstwu Komunikacji Rzeszy, po· 
źÓstają one jednak odrębną jedno· 
stką gospodarczą o ~Jasnej n&Z'Vie 
l pewnej samodzielności 'W sto,sun· 
ku do Innych <tziałów a.dmlnistracji 
Ra.eszy, jak również I w stosunku 
clo zagranley. M. inn. odnosi się to 
do zobowiąrLań kc:ilel Rzesriy nieza. 
łeżnyeh od skarbu. 

W defiladzie wojsk fra.ncosklcb l kiej otnymal mJsję pr7..eprowadze.. praw obywatelskich, a osk. Zande­
weźmie udział nietylko armja tery- I nia wywiadu co do osoby żony ra na 2 lata więzienia 1 5 lat o~ 
torjalna, lecz również oddziały z l szwajc~kiego srzefa Sztabo Gene- ty praw obywatelskich. 

«~lała wojna» zakończona? 
wszystkich niemal kolonij franco- 1 ralnego. Ponadto prokurator żądał aresz. 
skich, a więc strzelców algierskich, Prokurator w przemówieniu o- towania odpowiadającego z wolno­
tunetańskich, marokańskich, sene- skarżycielskiem stwierdzll na pod-

1
, ścl dziennikarza Schaeppi, lecz sąd 

galskich, indochińskich, madaga- stawie ujawnionych na przewodzie wniosek ten oddalił. 

Rzad mandzurskl umaia gotowojt pertraktowani~ 

skarskich, żuawów, spahisów z Le­
~ją Cud:z-0ziemską na czele, która 
poraz pierws:iy wysyła z Afryki do 
Paryża od czasu wojny światowej 
bataJjon legjonistów ze sztanda­
rem. 

Metoda tyrolska a Gdańsk 
Pytanie i odpowiedź w Izbie Gmin 

TOKJO, 12.7. Agencja Do.mei 
donosi, że na prawym brzegu rzeki 
Khałka, będącej, jak wiadomo, rze­
ką graniczną między Mandżurją i 
Mongolją Zewnętrzną za.tknięto 
dziś flagi japońskJe na znak wy­
parcia wojsk sowiecko • mongoł· 
sldch z terytorjum Man.dżurji. 

HSINGKING, 12.T. Przedstawiciel 
rządu ma.ndtursldego, jak donosl 
agencja Domei, wyraził gotowość 
nawiązania rokowań z Zewnętrzntł 
Mongolją w celu załatwienia spora 
granłcr.mego, jeżeli Mongolja. wy· 
8t.ąpt z odpow:iedniemł propo-eyc i&· 
mi. 

Cały Pa.ryż na. trasie defUady zo­
stał wspaniale udekorowany masz­
tami i sztandarami narodowemi. 
Pod sklepieniem Luku Trinmfalnego 
na placu Gwiazdy, pod którem z.naj 
duje się grób Nieznanego ~lnie-

LONDYN, 12.'7. (Tel. wł.). W lz·'I Zagranicznych Butlera wynika, iż 
bie Gmin markiz Clydesdale zapytał rząd brytyjski nie dysponuje w tej 
premjera Chamberlaina, czy nie chwili jeszcze dostatecznemi lnfor­
zwróciłby się on do Hitlera i Mus- macja.mi na temat rozwiązania 
soltniego z propozycją ułatwienia sprawy tyrolskiej i dlatego nie mo­
spra.wy Gdańska i Tunisu w ten że się wypowiedzieć w sprawie za. 
sam sposób w jaki załatwiona zo- stosowania tych samych metod w 
stała sprawa południowego Tyrolu. odniesieniu do Gdańska i Tunisu. 

Zmiany personalne 
w polskiej służbie zagranicznei 

Forster poleciał 
do Mona~hium 

Z odpowiedzi wiceministra Spraw (R) 

Jan Rowadowsld, zastępca dyrek- sierpnia r. b. I sekretarzem posel„ 
tora biura personalnego w M. S. z. f stwa R. P. W· Kownie, 
mianowany został z dniem 1-ym sierp Wiktor 'Podoski, radca. w M.S.Z., 
nia r. b. konsulem generalnym t kie• mianowany ZOE1tał z dniem l~ym pat„ 

Symbol zmiany nastrojów w I. Brytanii rownikiem konsulatu generalnego dzienńka r. b. konaulem generalnymi 
R. P. w Ma.rsyljl, w konsulacie generalnym R. P. w Ot„ 

Z Gdańska donoszą: Stanisław de Rosset, radca w M.S.Z., tawie, 
mianowany został z dniem 1-ym pat- Adam Switkowsld, radca w M.S Z., 
dziernika r. b. radcą i kierownikiem mianowany został z dniem 1-ym wrz:e• 
·poselstwa R. P. w Szanghaju, śnia r. b. konsulem gene.ralnym w. 

Przywódca stronnictwa narodo- Si d ib 1·1 k6 f"I · j lei b b · d wo-socjalistycznego w Gda6skn I e z a DO I ' w I omem ee ( ma re SDrze ana 
Fors~er udał się sa~o~otem ~o Mo- LONDYN, 12.7. (Tel. wł.). Na. den przejdzie prawdopodobnie w 
nachJum, • c~lem ~ęcia udz~ału. w cały świat głośny był t. zw. „Clive- inne ręce i zarazem zniknie zapew­
~o~ystosciach dDJ sztuki, n.i~wiec· den Set" - grupa przyjaciół poił- Dt) niernlla nazwa „Cllveden Set". 

Zygmunt Zawadowski, radca w konsulacie generalnym R.P. w Za~rze­
M.S.Z., mianowany mstał z dniem biu, 
1-ym sierpnia r. b. radeł w Komisar- Maciej Załęski, I sekretarz posel­
jacie Generalnym R. P. w Gda.tisku. stwa· R.P. w Kownie . miano~any zo­eJ. • • • • ty~znycb lord~ i la~y AHtor„ Nazwa · Czy-Łby to był symbol zmiany na.-Rada Ligi me za1mie sio I teJ grupy,. ktor_a cieszyła sie sławą ~t;oojów w w. BrytanjtT 

~ I filo-germauskleJ, pochodziła od po-

Bernard Fuksiewicz, radca w M.S.Z. stał I sek'retarzem poselstwa R, P~ 
mianowany został z dniem 15-ym w Helsinkach, 

Roman Wodzicki, konsul w konsu­
lacie geneta.lnym w Berlinie miano­
wany został z dnięm 1-ym września. 

•pra w am i Gdańska sia~łości. lorda ~tor - . Cliveden, 
gdzie zbierały się rozmaite osqbi-

LONDYN, 12.7. Podsekretarz 1 stości polityezne. · Japoński warunek sine qua non 
Stanu Butler zainterpelowany w Iz.

1 
Mln. Ribbentrop był tam czę-

bie Gmin, ezy rząd brytyjski roz- stym gościem w okresie, gdy pia- I rokowań z łnglikami o Tłentsin 
waża zwołanie Rady Ligi w spra- stował jeszcze godność ambasadora I . . 
wach gdańskich, udzielił negatyw-I Rzeszy w Londynie. w Cliveden od- TOKIO! 12.7. W dmu wczoraJszym runku, że delegacja zażąda od 
nej odpowiedzi, podkreślając, te Ra był się także sławny obiad premje- odbyła się narada u premjera m. swych partnerów angielskich for­
da Ligi zamianowała Komitet ' ra Chamberlaina z dziennikarzami ranumy z udziałem ministra Spraw ma.lnej obietnicy, te polłtyka bry­
Trzech, który obserwuje sytuację amerykańskhnlt w czasie kt.órego Zag;anicznych. Arity i ministra tyjska w Chlnacb zachowa pełną 
w Gdańsku i wszelkie wydarzenia Chamberlain wyraził opinję, że su. WoJny Itagak1, poświęcona ostałe- neutralność w stosunku do obu 
w W. Mieście rozważane są przez dety w:ID.ny rostać przyłączone do niu instrukcyj dla delegacji Ja- stron walczących. 
ten komitet. Rzeszy. pońsldej \V rokowaniach z delega,. Obietnica taka uważa.na będzie za 

Oboonie lord i la.dy Astor zamie· cją angielską w sprawie Tlent.<;inn. warunek sine . qua non dalszego 
rzają. "Przedać tę posiadłość. Clive· Instrukcje iść będą w tem kie- prowadzenia rozmów. 

r. b. konsulem polskim w Szczecinie, 
Romuald Nowicki, attache konsu­

larny w konsulacie R. P. w DUssel• 
dorfl.e, przeniesiony wstał z dniem 
1-ym września r. b. na stanowisko 
attache konsularnego w konsulacie. 
generalnym R.P. w Berlinie, · 

Jerzy Lasocki, attache ambasady 
R.P. przy Kwirynale, przeniesiony zo­
stał z dniem 1-ym r. b . na. stanowi· 
sko atta.che ambasa(ly R. P. w Wa-
szyngtqnie, · 

„lotne formacje" w armii 
niemieckiej 

Jan Pawlica, konsul generalny w 
konsulacie generall).ym w Ottawie od· 
wołany został z dniem 1-ym paź-

--------------------------------------------· dziernika t. b. do centrali M.S.Z. z no 
Połąezenie wojsk 

panceroyeb z kawalerią 
BERLIN, 12.7. Naczelne dowódz­

two sił zbrojnych niemieckich ogło­
siło komunikat o otworzeniu w woj 
sJn1 niemieekiem nowego rodzaju 
j3dnostek p. n. ,,lotnych formacyj", 
powstałych z połączenia wojsk pan· 
e.ernyeh z kawalerją. 

Nowe in~trukcje do Moskwy 
dla ambasadorów W. ·Brytaoji i Francji 

LONDYN, 12.7. Ambasador so- sie odbędzie się nowe spotkanie stawiclelami Francji f W. Bryta­
wiecki Majski odbył dziś rozmo- dyplomatów brytyjskich z człon- oji z jednej strony a Mołotowem 
wę w Foreign Office. kami rządu sowieckiego, podczas z drugiej, rządy francuski i an-

Ageneja Reutera donosi o wy- którego mają być wyjaśnione glelski przesłały w pelnem mię­
słaniu nowych instrukcyj dla pewne rozbieżności zdań. dzy sobą porozumieniu dodatko-

Do tego typu jednostek wcho­
dzić będą pułki broni pancernej, 
oddziały dział przeciwpancernych, 
:r,motoryzowane pułki piechoty, ba· 
talJony strzelców, rowerzystów, 
pułki kawalerji oraz rowerowe i 
zmotoryzowane patrole zwiadow· 
cze. 

ambasadora brytyjskiego w Mo- PARYŻ, 12.7. W nast-:pstwie we instrukcje dla swych amba· 
skwie. rozmów, jakle odbyły się w ub. sadorów w Moskwie, w celu kon 

Należy mieć nadzieję, stwier-1 sobotę i nledzle!ę pomiędzy przed j łyuuowania rokowań. 
dza Reuter, że w niedługim cza-

z Londynu Organizacja „lotnych formacYJ"'' 
wprowadzona będzie w życie z 
dniem 19 września r. b. 

Zakaz przelotaw 
nad Berchtesgaden 

Nie zakłócać spokoju 
ł,iihrera 

Jeszcze j(l'doo uatępstwo Wioch na rzecz l'iemiec 
LONDYN, 12.7. Opuszczająey na przyjęciu wydanem na cześć am 

plać6wkę londyńską ambasador basadora niemieckiego wygłosił wo-
Grandi cieszył się w Londynie wiei bee licznie zebranych członków ko­
ką popularnością. Uchodził on za lonij włoskiej i niemieckiej w Lon­
stanowczego zw1>Jennika porozumie- dynie agresywne przemówienie, a­
nta Włoeh nletylko z W. Brytan.ią takujące mocarstwa ideologjl de-

LONDYN, 12.7. Prese .Associaa ale i z Francją i dlatego odwoła- mokratycznej, a zwłaszcza Francję. 
tion donosi, że rząd niemiecki na- nie go w obecnej chwili traktowa- Już wówczas głośnem było, że 
desłał do brytyjskiego minister- ne jest w dob?'2e poinformowanych Grandi dlatego wystąpił z tern (>rze 
stwa lotnictwa zawiadomienie o za-I kołach dyplomatycznych w Londy- mówienfom, aby zapewni(: sobie lep· 
kazie doJrnnywa.nla przelotów nad nie jako osłabienie porozumienia szą sytuację JW Rzymie, gdzie u· 
Berchtesgaden. włosko-brytyjskiego i pośrednio ja- chodził Ut. przeciwnika sojuszu wło-

Podobne zawładamłenle otrą- ko gest na rzecii Niemiec. slco-niemieckiego. 
mać mieli przed kilku dniami w O ustąpieniu Grandiego z Londy- Rząd brytyjskJ uie został o od· 
Berlinie lotnicy niemieccy, aby nie nu mówiono joi od paru tygodni, wołaniu Hraudiego powiadomJony I 
zakłócali 8,PQkoju kanclerza Hit- zwła.<vwla, gdy po podpisaniu soju- Foreign Office dowiedział się o mia 
!era. nu włosko - nłemlec.klego Grandi nowanlu go ministrem Sprawledll„ 

wośei z depesz prasowych z Rzy­
mu. 

Grandi znajduje się w obecnej 
chwili we Włoszech. 

Dwa nazwiska wymieniane ..ą w 
kołach włoskich w Londynie jako 
ewent. następców Grandiego, a mia 
nowicie obecny ambasador Włoch 
w Berlinie Attollco i siwagier ruin. 
Ciano Magistrato. 

Wydaje się jednak rzeczą naj­
bardziej prawdopodobną, iż na.ra­
zie ~Iussollni wogóle nikogo do Lon 
dynu nJe żamłanuje i kierowructwo 
ambasady spoczywać będzie przez 
pewien czas w rękach charge 
d'affaireL 

m!nacją na radcę, 

Witold Obrębski, knnsul . generatn~ 
w konsula.cie generalnym R.P. w Mar· 
sylji, odwołany został z dnietn 1-ym 
sierpnia r. b. do centrali M.S.Z. z no· 
mlnacją na radcę, 

Jan Tomaszewski, Il sekretarz am­
basady R.P. w Lonąyt)le, odwoła.ny 
został z dniem 31-ym lipca r. b. da 
centrali M.S.Z. z nominacją. na radcę, 

Bronisław Sobailski, attache amba· 
sady R.P. w Bukareszcie, odwołany. 
został z dniem 1-ym wrześnie r. b, 
do centrali M.S.Z. z nominacją n:a 
referendarza, 
Mlchał Budny, n sekretarz amba­

sady R.P. w Waszyngtonie, odwołanyt 
został z dniem 1-ym września r. b, 
do centrali M.S.Z. z nominacją na. 
radcę, 
Wacław Brzezia-Rusocki, konsul 'IP 

konsulacie R.P. w Szczecinie, odwoła·, 
ny został z dniem 1-ym sierpnia r.b.. 
do centrali M.S.Z. z nominacją na 
radcę, ' 

Ludwik Bartel, w.lcekonsul w kon· 
sulacie R. P . w Bukareszcie, odwoła~ 
ny został z dniem 1-y:m paźdzl~mik&. 
r . b. do centrali :M:.S.Z. I} nonunacją, 
na radcę, 

Zastępcą dyrektora bi::ra personal· 
nego w 1\I.S.Z. mlanowa.i:y został raQ.. 
ca Stanisław Siedlecki, 
Zastępca naczeinll:a wydziału pra· 

sowego w M.S.Z. miimowany został 
radca Jan Bocirutslti. 

Zuiwa 
w 1>ow. "ralło„·sldm 
W pow. krakowl.lkim przy sprzy. 

jają.cej pogodzie rozpoczęły lit 
Din_ 
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POLITYCZNI 
Co o nich mówiono w Europie 18 stulecia 

Pod tytułem „Pokój Europy i I nom Zjednoczonym A. P., acz- koniec swoJego panowania „ze- Polski, niż ten, który w niej hę- celna, blokada gospodarcza, mu.r 
lelcja Vergennes" ukazała się kołwiek za cenę ostatecznej utra- środkował swoje wysiłki ku opa- dzłe panował". I bagnetów, wszystkie te środki 
niezmiernie ciekawa praca b . . ty Kanady. nowanłu wolnego miasta Gdań- Tego samego zdania był Bls-1 zostały wyprćbcwane; bez lkut-
a,mbasadora Francji . hr. de W szczególności dyplomacja ska, które stało się miastem po- marek, którego z1aniem „dht ku. 
Chambrun•) poświęcona zapis· Vergennes ocallła prawa Rzeczy- granłcznem, zarządzanem przez 11aństwa ~olskieg~ posiadanie Voltaire, który nie przestaje 
kom hr. de' Vergennes, długolet- pospolitej w Gdaósko, który au- magistrat, pod suwerennością Gdaóska · ·:;;t komeeznośclą ty- nas . zadziwiać i gorszyć, nie 
niego ministra spraw zagr~nlcz- tor„uważa za typowe „miasto - króla Stanisława Augusto. clową". szczędzi swoich pochwal: 
itych Ludwika XVL Uderza nas cel . Po zabramu Polsce Pomo- „Ktokolwiek posiądzie ujście W celu Joprowadzenia miasta „Wasza Królewska Moś~ wolł 
w każdem niemal .zdaniu nłezwy- rza i Warmji, pisze on: „kiedy Wisły l Gdańsk - pisze Fryde- do upadku, Fryderyk użył wszel port gdański od Pirensa mam 
kła wprost aktualnośe uwag mę· trzeba było tylko się pochylić, I ryk w swoim testamencie polity- kich, najdalej idących środków: wrażenie, że właściwie ;łusznle, 
ta stanu z okresu pierwszego roz- by hrać", Fryderyk Wielki, pod cznym - będzie bardziej panem zastraszanie, wpływanie, wojna w obecnym bowiem stanie Euro­
bi oru Polski. ~====!!!!!!!!!!!!i!=-l!!!!!!i!!l!!ll!lll!!l!l!=i=!!!!!==~====!!!!l!!!!!!!i==-lll!!!!!!!!l!!!ll!!!l!!!!!!!l!!!!!!!:ll!!!!!~~====~!!!!!!l!!!!!!!!!!!!!!!!l!!!!!!!!~~~~ py, port gdański jest daleko 

,,Jeżeli siła jest prawem" - ptszel p d R B b ważniejszym od tamtego." 
Vergennes - „Jetell obyczaj staje flO a p uy a 0&:1 c· 1· ść . . . słę tytułem prawnym, Jakłei ma być rzy • r ~a ierp IWO l umie,Jętna takty-
bezpieezedstwo pDlistwf ka Francji okazały się skutecz-
' Jeżeu posl.adanle oc1 niepamiętnych D•plomata brnzylł;_ sk.i aresztowau". _,.. Gdańsku niejsze od pogróżek pruskich. 
cmsów, jeżeli uroczyst.e traktaty, któ .Y ~ _.., Autor jest zdania, że, zgodnie 

· re u.stallly wzajemne gr:inlce, nie są Od jakiegoś czasu sekretanem niepmyjemnych chwfl. mieckim, ale nasz konsul doskona· z dyplomacją hr. de Vergennes, 
już zdolne służyć jako hamul~ dla. poseistwa brazylijskiego w War- Mówi nam: le. Tłumaczy mu więc, kim jesteś- należy unikać prób „frontowego 
ambicji, to jąkżet zabezpieczyć stę szawi' e -t.>st p. Joao R.uy Barbosa, - Po śniadaniu postanowiliśmy my, stwierdza, że nie -było tu z' ad- i i · 
P-..,.lw'-- „koczenłu I nałmzdowł? J~ rozw ązan a zaaaclnienia, które o 
'J """'e· żeUJMlr!:'bó" Jnłctwo poll""'tyc~ się syn wielkiego męta stanu I gorli- zwiedzić Sopoty i Gdańsk, którego nego napisu, czy zakazu foto gra- ~ 

u„ uu~ każe si~ nierozwiązalnem(!)". Nie utrwali, pokój wkrótce nie będzie ni- wego polonofila, (mamy nawet To- jeszcze nie znałem. Sopoty zwie- fowania, że, wreszcie, jest to ja- 1 ż . d 
ezem Innem, jak tylko drogą, pro- warzystwo Polsko - Brazylijskie dzaliśmy bez przeszkód. Stamtąd kaś niewinna fotografja krajobra· na e ·Y rng Y powiedzieć „jedną 
wadzącą do wiarołomstwa i zdra· im. Ruy Barbosa). Jego małżonka, udaliśmy się do Gdańska, którego zowo - portretowa. Na nic nasze z dwojga". „Po co ograniczyć 
dy." pani Ceeylja, z pochodzenia Arne- marowmczoś6 wywarła na mnie du- tłumaczenia, na nłc pokazywane za możliwości i hipotezy? Powsła· 

Słowa, napisane w 1774 r., w rykanka, rywalizuje z mężem w po- te wrażenie. Wiele tam przepięk- świadczenia dyplomatyczne i kon- ją one same przez się pod dzia­
roku wstąpienia na tron Ludwi- lonofilstwie i pomimo krótkiego nych zakątków. Prey pewnym, sularne. Aresztuje nas. Idziemy łaniem czynnej polityki. ,\V ten 
~a XVI, są wprost rewetaeyjne czasu pobytu w Warszawie, już mó- ładnie połotonym kanaliku, wysie- więc za. nim jako nieszcuęśni aresz- sposób, w latach 1774 _ 1786, 

· · kt 1 ś · wi po polsku dliśmy z taksówki, by dokonać kil- tancl, a obok nasze żony w tak- udało się odwrócić niepostrzeże-
w SWOJeJ a · ua _oo ci. Chciała ko~iecznie pojechać do ku zdjęć fotnuraficznych. Konsul sówce, któreJ· nie opuszczały. 

F · d k Wł lkl kl· f k ~.,, nie najeźdźcę teutońskiego od . ry ery e , orego a • rodziców, mieszkających w Wa- Kirchhofer Cabral wziął aparat, Zaprowad:iił nas do jakiegoś ba- jego ofiary". 
hcznym rńinistre:r:n propagandy szyngtonle i wrócić stamtąd na ja zaś ustawiłem się na tle kana- ru i stamtąd telefonuje. Tymcza- · 
był Voltaire - zręczniejszy za- I pokładzie polskiego okrętu. Po liku, gdziekolwiek bowiem podró- sem jakaś andruserja oalgrywa się Hr. de Chambrun, będący · sam 
pe"°'llie od Goebbelsa-był przy- : trzymiesięcznym _pobycie w Ame- żuję, lubię się utrwalać na tle z nas, biorąc za. Anglików. Po wielkim zwolennikiem zbliżenia 
najmniej szczery w okreśJaniu ryce wróciła we wtorek 11 b. m. zwiedzanych miejscowości. Wtem, chwili zjawia się samochód, a z włosko - francuskiego, najwięk­
swojej polityki:' z Ameryki „Batory~"· . ni stąd ni zowąd wpada na. nas niego wychodzi już kilku umundu- szą widzi zasługę hr. de Vergen-

Cesarzowa Katarzvna i jlJ - . ~a dworcu mors.kun oczekiwał jakiś marno nmnndnrowa.ny funk- rowa.nycb na zielono policjantów i oes w umiejętnem wbijaniu kli-
~' . , ~ • JeJ mal.żonek, któremu towarzyszył cjona.rjusz ze swastyką na rami~ j k' hś ~~ h nów pomiędzy Prusy a · · mow1ł óh d_Alembertow1 .- .Je- konsul brazyliJ'ski w Gdym·, p. niu. a 1c C,,pu.•uYC • . JeJ sprzy-

steśmy dwoJgłem rozbóJnikow. Jorge Kirchhofer Cabral z ma""'-n- T SS '1 Ci panowie również nie biorą pod mierzeńców, oraz w zhliieniu z 
i . lU\1 -

0 pewno · uwagę naszych legitymacyj i tłu- Ros ią, z pożytkiem dla Polski. ale ta pobożna eesar.wwa kro- ką. - A któż go tam wie? Nie od- maczen'. nr:10„„ nas do J·-•·•egos' (Ni . 
l (•1 • T } · • k.s. • • .,__. · h 1 • ró nJ ..,.., "'1U estely, me udało mu się zbli-owa u ar.Ja- cresa , JR z;ez ona I coż było dalej? ronu1am ic iter ani mundu w. wielkiego gmachu, który wyglądał 
d b• d i ł d Odd · ł B bo D ść · -1..1 t i żenie z AnglJ'ą). 'V rezultacie a so 1e ra ~ 11e swo m spow e - aJemy g os panu ar sa, o , ze -... era nam a.para. a- na. sąd. Tam nas posadzono w ja-
nlkiem". który wczorajszego ranka wrócił re..-.ztuje nas. kimś pokoiku na trzeciem piętrze. Fryderyk Gdańska nie dosiał. 

Wyniszczona wojnami i kryzy- z (Mańska, po przebyciu bardzo Ja niezbyt dobrze władam nie- :Panie nasze tymczasem podążyły Vergennes cieszył się z tego, pi-
d k ul Gd ńsk sząc, że „na szczęście dla nas sem gospodarczym Friincja, nie o naszego ons a w a u, 

protesfowałłl przeclwko zaboro· I p d h d I b d R by uzyskać zwolnienie nas. Zanim król Pruski znalazł inne rozryw-
wi. „Ponieważ Francja nic nie po I ono a na {l)St o z e, c murn na zeszq Jn'ednaszaekgozjkaowin'łsyulas!ę ww tGdowańarszkyust,wip'e. ki..."! :S J Vu·gennes, jako ambasador Lu wiedziała o rozbiorze Polski - Raula Vachi'asa, nadszedł pewien l 'k XV I · ł d · 

S•~ 1• •- k •k ' t I • c w1 a , , na cz:i o grona .1e-oświadczył biskup Saint-Brienc w •OO IS1t.OW8DY OmUDI 81. me eoro Of?IC!ZDY pan, który nam się przedstawił, . . go poufnych agentów, piszących mowie, poświęconej pamięci Ma- ,,Na zachodzie Europy zawsze Jesz- ca b. r. w prasie czeskiej, cieszącej . ale wyglądał na sędziego śledczego, • bł dn t h _._, raporty z J>Omini„ciem ministra rji Teresy-, - „.1 .ia nic nie po- ne c 0 o, za ~ na wsc o ...... e roz- się troskliwą opieką władz ,,Protek- przeprosił i zwolnił. "' 
"'iem" I tak poczyna sio piękny okre9 pogody, toratu". Zapowiedział jednak, iż aparat spraw zagranicznych. A więc i 

• . który wkrótce dotrze również nad Ce d ł · ni·m f t f' b d · óc ten, dziś gdzieniegdzie pral~ty-,prze.z 150 lat spokój europej-, na.sz IQ-aJ. . , _nzura opatrzy a się w o ogra. 1czny ę_ zie nam zwr .~-
ski opierać się będzie rzez hi- Nad Niemcami niebo pokcyte gęste zło~wych uw8:g politycznych. Ko· 1 ny dopiero nazaJutrz. Otrzymahs- kowany, sposób nie jest wyna-

1 • . d k . P b mi chmurami. MożllwQŚÓ burzy''. mumkat skonfl.Skowano. my go rzeczywiście, ale bez klisi„. lazkiem współczesnych dyktatur. 
po tryzJę o me om męty gro o- T ki k ik t uka ał . 'l 11 Diploma.ticos A. R. wiec; .z którego wydobywały się J a omun a z się P· 
nasiona tego płomienne~o pa- ł a a a „. ... wr•aa•••WL•~.„„11111111a•n ... „„„„„sa-.„„ ..... „„ ... 211„„•u1111„ra ... 'R„a1111Eoi.m„„11a 

~J~~I!%~i§!t~ego rozkwit tak Sara1·e-·'10 leży na Balk.anac·h 
W jednym ze swoich licznych W • w . 

raportów do króla pisał Vergen­
nes: 

„Powaga i wpływ lalł.dego mOC81'-
etwa oceniane 8fł l. mtalają stę za- A jednak Sarajewo leży na Bał- dzy państwa osi. Nie . ulega wąt- Chorwa.ci, wbrew swej woli, nie o- jącego tak dobrze zarówno Bułga-

Jugosłowianie wpatrzeni s~ w Polskę 
łeżnłe od opłnjł, jaką stę ma 0 Jego k h pli'woLci, że w ewentualneJ' próbieo- degrali roli Słowaków„. rów, .J'ak i Jugosłowian, o wzaJ·em-siłach żywotnych.- anac .„ "' 

Powata się .kaidy naród, będ=tCY Tak się jakoś w ciągu ostatnich panowania Jugosławji, jak również A trzeba pamiętać, że po zajęciu nych stosunkach między temi na-
w oczywistym stanie stawiania ener- kilkudziesięciu lat utarło, że wła- i Węgier, Niemcy i Włosi zastoso-- przez Hitlera Austrji bez11ośrednla rodami? 
głcznego odpom 1 który, nie naduty- śnie na Bałkanach t,Los" uml~~ll waUby taktykę rozkładu wewnętrz: granica Reic.bu jest dla Jngosłn.wji - Może. to paria. zdziwi, a.le ~a: 
wają-0 przewagi rryroich sił, chce tył- 1 tm'Ój kocioł, warząc w nim wsród nego. Na W~rzec1!- do dywersJi ba.rdzo uciążliwa., tem uciążliwsza, prawdę ~ie potraf1ę odpowiedz1e.r: 
ko 5prawiedliwośc1 i mo~.e być poży- f dymów i grmiotów, krwawy lek, Rzesza pragnie ueyc elementy na- iż po tragedji Czecho-Słowacji roz· na pytame o stosunku JogosławJ1 
~zn[ln dla całego . świata, dla pokojn / m;y też trociznę dla ludzkości - rodowo-socjalistyczne i mniejszość padła się Mała Ententa" osłabia- do Bułga.rji. ty:! 11;':oń1:zi.~~~~dstwa. Tu, poił- wojnę! To też i dziś, pomimo. że j niemiecką; w Jugosławji ~rcia mię I jąe jej sitY i dziś Jugosł~wja wi:,i Z gazet wynika, że już jutr" 

Ve.rgen es dosko 1 . . ł j na całym świecie nie brak mieJSC, dzy Serbami i Chorwa?nu· niejako w próżni. 1:e ocalała, nale-1 przyjdzie do przyjaźni. Ale jak to 
· • • Il_ na~. IOzumia I nad któremi kłębią się złowieszcze że obce agentury dZlałają w Ju- ży temu przypisać, że tu ściera.ją sobie wyjaśnić, że w czasie zaboru 
kom~cznosć _?Ja FrancJ1 podtr~y- ; chmury, w niektórych kołach poll- ~osławji, o tem świad~zy fakt, i~ się interesy Włoch i Niemiec, J tu 1 Albanji przez Włochy, Jugo.sławja 
mawa P.olskJi.n · tycznych sądzą, it pierwsze strzały Jednocześnie z próba.nu rządu doJ- właśnie, przy najmniejszej nieostro- zmobilizowała się i obstawiła ~ 
~h ::::..i 01ait!:' m OJiHl~6 prj':~: . nowej wielkiej wojny padną na Bał ścia do stałego porozumienia z o- żności „os" mogła.by pęluląh. Jed- nicę jugosłowiańsko-bułgarsk:il)la 
eja Francji~ . · 

0~ or n 1 kanach. pozycją chorwacką dr. Maczka, nakże pewnego dnia między Niem- czego? Z braku zaufania. Nie wy-
_.Stać się ~śctclelką ,;brodni wyrzą- Mówi się więc, że Niemcy zamie· prasa doniosła o aresztowaniu w cami a Włochami m<ite dojść do daje mi się możliwe, by tak ~zyb-

dJ:onych świę~ prawom ~rawie- rzają zrezygnować z jakichkolwiek Sarajewie kilkunastu osób, n~eżą- ostatecznego uzgodnienia akcji na ko, pomim<> spokoju, jald panuje o­
dUwoścl 1 własności, oto rola na;fbsr- faktów dokonanych nad Bałtykiem cych do skrajnych nacjonalistów tym terenie„. becnie w Macedonji, sprawa jej da-
:~~~ t~!'!~~~~ł.ąca jej wtelkod11sz- i chcą s~ierować swą agresję Y1 in- chorwackich, ~karżonych o niele· Ciekawe, że tu właśnie dot„ch· ła się rozwiązać ku obopólnemu za· 0 

buu.u.O.,.;· nym kierunku, w południowo- galną a,,kcję polityczną. .; dowoleniu. Bracia Słowianie nig-
Nicstety, sytuacja wewaęlr.ma wschodniej części Europy, dążąc Te niepe>kojące wieści i poglo- czas tak Włosi, jak i Niemcy zasto dzie jeszcze, niestety, nie znaleźli 

Królestwa Bourbonów już na to do jednoczesnego wystąpienia z ski, jak r6Wllież widoczne wzmoże· s~wai me~ę ~elik~tne~o ~hfebi.a- wspólnego języka.„ 
nie nozwalała Niemnie;' Verrren I Włochami, a.by tem silnlej Rzym nie zabiegów politycznych na Bał· Tn a, by .zJdn nka sodini7 ,}lt:.~"' awt_w. - A jaki jest stosunek do Wę-. , o • .......ta~a;; Be u W li h k h zd d ł · t rze a Je a na emc, "'e s o- • ? ncs umiejętną dyolomacja do „„.__. z r nem. cznyc po- a·nac eey owa y, ze pos ano· k ł od • grow. - pytam jeszcze mojego 

rowad 'ł d ·6 . . '· • głoskach i wróżbach politycznych wiłem skorzystać z powrotu z Ju- sune . ca ego nar o, poJDimo pozo- , rozmówcę. 
p z~ .. 0 yor żmen!~ zabor-1 wymieniane są w ostatnich dniach gosławji znanego polskiego slawi- rów, Jest. do Nieme-O~ zdecydowa- 1 - Stosunek do Węgrów był i 
ców. Zbhzył się on do halarzyny Węgry i .Tugosła.wJ·a Mówi się coś sty dr Józefa Goł„1..ka, doc. oni- nie wrogi, stąd na.pa.se lch na Jo- . t zd d . . h t . w· lk. . . . . . . . 'f" gosła.w"' kończyła.by się niezmier ' Jes ecy owame mec ę ny, moze . !e ie;, me. zmmeJ.~.z~vi.c przy- o Splicie, o Dalmacji ... zaś w nie- wersytetu J. P., który na zapro- • "" s • • 1 w polityce dojdzie do jakiego poro· 
Jaz.ni .z Tur~Ją, przy Jazm, którą których kołach Budapesztu usły- szenie naukowych kół jugosłowiań· je dkrw~wo, ~ ~g°:fowial!;e '!l"k zumienia ale narody me potrafj~ 
tak wzmocmł jako amhasn~or w sieć można jakieś niepokojące roz- skich wygłosił tam . szereg odczy- ą ~ w t ~ °tu owacJ • . Ja 

1 
sie zbratać. To już nasz specjalny 

~onstantvnopolu. Snrzym1er~y~ mowy. o coup d'etat. tów, aby odbyć z .. rum krótką roz- ~g a ."?ro, e ra. · monoJ.?ol, J•tgosłowianie ~wa.tają 
· su: on - wbrew <lł111.:toletme1 Istmeje podobno od. dość dawna mowę o JugosłaWJl. . - Z h~zn~ch rozmów sądzę -:- j Węgrow za zaciekłych wrogow Sło-
tradycji - z Holandją i ułatwił przygotowany ~Ian. ;reszeze pned - A co pan profesor sądzi o kontynuułe p~of. J. ~łąbek - ze · wiańszczyzny. 
do.iście do skutku ligi neutral- za.borem lliech i opanowrut!em Sł°: stos'!?kach wewnętrznych w Jugo- JugosławJa. ~ne ~troon od sojuszu I _ Chciałbym. na .zakończenie do­
n ·eh o arte' o francuskie kon wacjt, w myśl którego Niemcy 1 słaWJ1? z .Włochatm_ J i;iozeby znalazła spo- , daó - mówi po chwilowej przerwie e~pcJ!e p J k. T · : Włochy chcą podzielić sferę wpły· - Chcąc ująć to w kilku sło- sob pozytywneJ .wsp<)łpracy, ale nie 11 prof. J. Gołąbek _ te Jugosławja 

prawa mo~s iego. rzy wów na Bałkanach i w południo· wach, powiem tylko, iż przedewszy· ZN?hi tego dopokł Włosi będą w stanowi wdzięczny teren dla zbliże-
pełn~ chwały „roz!emst":a przy. wej Eua-opie. Zresztą nie bez zna- stkiem Serbowie nie wiedzą dobrze, SOJ?SZ~ z Nłemoa~l. Zapewniano 1 nia, a dziś jest pora bardzo odpo­
wróoły. FranCJl k1erown1clwo w czenia jest wprowadzenie znacz. ja.k dogodzić Chorwatom, poniewat mme i życzono sobie, by to głośno! wiedniA. Kiedy tegnałem się 1 koncercie narodów. nych sił zbrojnych Niemiec do Sło- oni sa·mi nie sprecyzowali swych mówić · w Polsce, te sym.patje ca- braćmi z Południa mówili mi: 

W przededniu swojego upad- wacji i zagarnięcie Albanji przez żądań. Słoweńcy są trzeźwi i po- lego narodu są. po stroni!' Polski, I „Im się wy lepi~j w Polsce trzy. 
ku monarchja Bourbonów okry- Włochy, które dziś skoncentrowały zytywnl, to też muszą odegrać dziś Angljl i Francji. ma.cle, tym wlęks2:y duch w Da$ 
ła. się chwałą pomocy, udzie_ Io- tam około 140 tysięcy wojska. ~ewną rolę. Sądzę, .że obecnie, gdy Niema .obaw, by .Jugos.ławja za.-1 wstępuje; nasze położenie jest tru-
DeJ powstającym do życia Sin Jngoslawja - jak dowiadujemy Jest tak silny napor na Ju.gosła- warła SOJUSZ z „osią", a napad na f dne, ale się prey waszej pomocy 0• 

· · się z kół dyplomatycznych Berli· wję ze strony Niemiec i Włoch, nie nią lob rabunek spowodo,Je wojnę. I bronimy i wytrwamy. Brawo Po-
•) W <lZerwcowej „Revuc dP.s Deux na - mia.laby pierwsza paść ofla.- pora na załatwiooie rachunków we - Chciałbym się dowiedzie~ ja.- Ijacl!„ 

M'ondett". rą tego „podziału wpływów" mię- wnętrznych. Istnieje obawa, by kie jest ros.nie pana profesora, zna- I. P. 



Prasa o gospodarstwi·e 
„....,,.,..CY FAŁSZUJ 11 BILANS 87.eMy, sprawujący pleezę ńsd lasa.- TURECKIE BOGACTW A 
-"'U!ill.a. q. ml w calem po.itstwłe, podkreślił ol- STRACONE DLA NIEMIEC 

HANDLOWY brzyml spadek zaleslenla w Niem- sk u pod j ... _ Tur 
Wg. doniesienia. „Kurjera War- czech. Olbrzymi wzrost zapotn.ebo- nGazeta Pol a a e, z.e • 

sza.wskiego" z Londynu: wania. przy produkcji surowców ~ cja, kraj w zasadzie rolniczy: 
'I!',... • " ... _,.. stęłM"T.Vch spowodował w Jatach ostat- „poza surowcami rolnlczeml, posla-.,Da.lly ~~press ZW1'1Ula .U.Ul uwa- r-„ da wielkie bogactwo mineralnych su-

gę na fakt fałsr.owania niemieckich nich kolosalne znł8rezenie drzew~ rowc6w pnemysłowych eksploatowa­
statystyk ha.ndlu za.gra.nłcznego. Sta- no. nych, jak dolychczas, w barclzo nie­
tystyka niemiecka ~a za ostat- Pochłonięto nagromadzone rezerwy, macznym stopniu. Na czoło wysuwa­
nie dwa miesiące dodatni bila.na han- a naruszono nawet dość powatnłe sa- ją się: węgiel, miedt, Qł6w I chrom 
dlowy, Jednakże eksperci znaleźli w mą substancję. Nie motna oczywista, (ten ostatni stanowi już bardzo po­
tych statystykach powatne Juki. pomlnąó przyrostu zadrzewienia w wałiny artykuł eksportowy I produk-

1 tak np. w Imporcie nie wyka.za.no wyniku wcłelenla do Niemiec b. Au- cja tureeJ<a wynosząca około 16.000 
przywozu tyt& kanadyjskiego, wyka- strji I Sudetów. Goerłng podkreślll ton rocmle, stanowi SO proc. produk­
r.anego w statystykach kanadyjskich. Jednak, te nie pociągnęło to za sobą cJI iwlatowej). Na t.erenle Turcji 

Równlet podkrelilono fakt, te w clą wydatniejszego odciątenla niemieckie- znajdują się pozatem bogat.e złoża 
gu ostatnich dw6ch miesięcy wyka.za- go bilansu dnewnego. Trzeba bo- rod tela.znych, manganu, antymonu 1 

adkach wiem pamlętOO, te, poza zapotrzebo- ...... 1ru 
ny został eksport w pn;yp ' wanlem dla cel6w gospodarki budo- ~J~ ' 
gdy zam6wlenla nie były Jeszcze na- wlanej, w g6rnlctwle 1 pny fabryka- Nio dziwnego, te Niemcy, w po­
wet wykonane. Wreszcie ebport z cJI papieru, zwiększył się popyt na szukiwaniu „Lebensraumu" łako­
Czech I Moraw wykazany został dwu- surowiec dnewny w ramach wytwa- mym W2Jtokiem patrzą na. Turcję. 
krotnie: raz w statystyce nlemlec- rzanJa włókien synt.etycznych l pro- Ale: 
klej, drugi raz osobno w statystyce dukcJl cukru drzewnego. „wyra.tne pr6by opanowania go-
prot.ektoratu". ....,...„rczego Turcji przez B~ spot-Dlatego ted: Goeitng zatą,4ał kate- aa-v-

W związku z tern: gorycznle, aby nie spalać w plecach kaJy się z odporem''. 
„Przewiduje się, :te Niemcy zmu- drzewa, które mołe słutyć dla cel6w Bo: 

szone bęq jesr.cze bardziej ograni- produkcji t.ej lub Innej gałęzi gospo- „zarysowują.ca się ost.atnło Aclsła 
czyć sw6j bnport, by zr6wnowatyć darstwa. Rabunkowa gospodarka Je- wsp6łpraca TurcJI - nletylko zresz-
go z eksport.em". Ana nie mote by6 długo kontynuowa- tą gospodarcza - z Anglją I Francją, 

Co więcej: na bez spowodowania fatalnych na- kładzie ostatecmle kres nlemlecldem 
„W kołach finansowych podejrze- st,ępstw dla całego tycia gospodarcze- I marzeniom opanowania t.ego bogate-

wają; te r6wnlet wszystkie nlemlec- go". go tródła surowców wojennych''. 
kie statystyki flnans6w po.ftstwowych-
są systematycznie fałszowane, by nie '!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!====~====!!!!!==!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!' 
wywoływać pa.nlld wśr6d ludnoAcł, 

!i~e °!~:1~!m1~kls:::o::s':!u~ Ulgowe !wladectwa przemvsłowe na 1939 r. 
ll:alnego l doprowadzl6 do podobnej 

• Inflacji, Jaka trwała w latach od 1921 
do 1928". 

Obawiamy się, te kłatnstwa. nie­
mieckiej propagandy nie długi cza.a 
będą mogły ukryć prawdziwy stan 
niemieckiego gospodarstwa, a. wów 
czas - o ile Niemcy nie zawrócą 
z obranej drogi - musi przyjść ka 
tastrofa. 

SPADEK ZALESIENIA I BRAK 
DRZEWA W NIEMCZECH 

Produkcja surowców syntetycz­
nych w Niemczech, zintensyfiko­
wana w ramach 4-letniego planu, 
którego zadaniem głównem miało 
być unie-zaleźnienie się surowcowe 
od zagranicy, pochłania coraz wię­
cej drzewa. Jak podaje „I.K.C.": 

„W zainicjowanej akcji powatną ro 
lę odegrać miały wysllkl na odclnim 
wł6klennlctwa. Doprowadziły one 
Istotnie do bardzo poważnego zwlęk· 
szenia produkcji sztucznego jedwabiu 
l włókien syntetyc.mych z celulozy. 
Jak się jednak obecnie oka.J:QJe, pro­
blem ten post.awió mote wkr6łce 
Niemcy przed noweml trudnoAclaml, 
tym razem na odcinku gospodarki 
dnewnej. Pamiętać bowiem nalety, 
te wyjAcłowym surowcem dla produk­
cji sztucznego Jedwabiu I włókien I 
synt.etycznych, t. zw. krótkich wM­
klen ciętyeh jest celuloza., pochłania-

. ją.ca dla sweJ. fabrykacji olbnymle -
lloścf drzewa. 

Zagadnieniom tym poAwlęcU dute u­
wagi marszałek Goerlng, który wygło 
sił wobec przedstawlcłeli lasów pań­
stwowych l prywatnych Rzeszy I Pro 
tektoratu Czech I Moraw bardzo ma­
mlenne pnemówlenie. W przemówie­
niu t.em Goerlng, jako gł6wny łowczy 

w związku z akeją zwalezoola hezrohoeia 
Urzędowo komunikują: 
Ministerstwo Skarbu zarządziło 

co następuje: 
Wszelkiego rodzaju przedsię· 

biorstwa handlowe i przemysło­
we, co do których wysokość na­
leżności podatkowej w zakresie 
świadectw przemysłowych ustala 
się w zależności od ilości zatrud­
nionych pracowników (robotni­
ków), a które w okresie od dn. 1 
lipca 1939 r. do dn. 31 grudnia 
1939 r. powiększą ilość zatrudnio­
nych pracowników (robotników) 
ponad najwyższą normę, przewi-

lASTOSOWANll: 

dzianą w taryfie świadectw prze­
mysłowych, wzglę<!nie w okólni­
ku z dn. 26 listopada 1937 r. l. 
dz. 5, 39640(4)37 - zwolnione hę 
dą od obowiązku dopłaty do prze­
widzianej w ustawie o państwo­
wym podatku przemysłowym ce­
ny świadectw przemysłowych 
wyższej kategorjł. 

Ulga powyższa dotyczy tych 
przedsiębiorstw, które w dniu 30 
czerwca r. b. posiadały właściwe 
świadectwa przemysłowe na rok 
1939. 
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IĘTA RZEKA A POWIEŚĆ 

Kaifoszlia, chcąc wszystko wyło- czekiwał nań, trzeba mu było po- nmme. Echo niosło ludzkie gło­
t.yć w porządku wyszła przed mocy do wiosennych obrządków sy, stuk siekiery, przyciszon•i 
dom, z głową opatuloną chustką, Kładli się na spoczynek późną no- wrzawę jakiejś roboty. Zacieka­
naśladując maskę. Juraj padł 1a cą i wstawali, nim świt wydoby- wieni, zbiegli pośpiesznie w roz· 
ziem, jako zatruty. Anyszka wy wał z mroku srebrne buki. Stara chełstanych kapotach, zmierzwio­
dając dzikie krzyki wojenne krą- Kukuczka, żyjąca z zapomogi nych włosach, niczem duchy gór, 
żyła wokół. Wówczas, widząc sy- gminy i mieszkająca u krewnia- wypędzone z krójówek. Już byli w 
·na leżącego z przymkniętemi o„zy I ków jeszcze wyżej, schodziła z gó dole gdy jakiś głos wrzasnął z 
ma,. Kaifoszowa zadrżała, czują~ ry aby dwóm kawalerom narzą- gęstwi: 
tylko jedno: trza się bronić!... trza dzić śniadanie. Uprawiali poletka - Pozorl„. stać!„. 
się bronić!..„ Ludzie, kozy, ddh, na zboczach tak stromych iż ża- Był to żołnierz, uzbrojony. Pa-
jadło i płody ziemi - wszystko dne żywe stworzenie prócz człeka wlica, dysząc, zagadał przyja­
to było zagrożone ł wszystko to nie mogło się tam obrócić. Gdzie cielsko - no, kamrat, co zaś się 
miało spoczywać na jej biednej ; się nie mogła dostać krowa, którą tu dzieje?... Lecz tamten. nie 
głowie!... Kaifosz, wyszedłszy z 1 zaprzągano do pługa, trza było so chciał nawet gadać, powtarzając 
huty, często teraz nie wracał do bie radzić samociąż. wkółko: 
domu. Koleją, lub też przysiadł- Pewnego takiego rauka, nim - Odstąp się!... Odstąp!. .. Cafnij 
szy się na jakieś auto ciężarowe jeszcze wstali, dobiegł ich jakiś się!„. 
dążące jego drogą, dostawał się ruch na świecie. Pisarz, strzyżąc Zdała widzieli zarys wielkiej 
do Bysh"zycy, gdzie Pawlica u uszami, rozpoczął warkot motorn ciężarówki, naładowanej wysoko 
z!)ajoruka zostawiał mu rower, Ki djabeł pakował się tutaj z an- worami i mały oddziałek ze szpa­
aby niP potrzt'bował wydawać pie tern, na rozjeżdżoną drogę? .. . dlami. Pawlica gwizdnął. Ponie­
niędzy na autobus. Tak prodró- Wyszli przed chatę i rozejrzeli chał żartów i forteli, a wszystkie 
iując d11derał przed zmrokiem się w szarzyźnie wschodzącego zmarszczki na jego suchej twarzy 
do chat~ na wyżynie. Pawlica o-1 ranka. Coś się działo na lewo, w I zarysowały się wyrainie i czujnie. 

Bilans Banko Polskiego 
za pierwszą dekadę lipea 

W pierwszej dekadzie lipca . za- Zapas polskich monet srebrnye4 
pas złota w Banku Polskim p0wię- i bilonu obniżył się o 10,3 mln. z{ 
kseył się o 0,1 mln. zł. do 443,9 do 27,8 mln. zł. 
mln. zł.; stan pieniędzy za.granicz- Pozycje „inne aktyWa" i ,,innAł 
nych i dewiz zmniejszył się o 2,5 pasywa" uległy wzrostowi, -piel'Wlll\ 
mln. zł. do 12,5 mln. zł. sza o 3,0 miln. zł. do 202,3 m.i!ln. zł, 

Portfel weksli, warrantów, ca;e- druga · zaś o 3,5 mln. zł._ do 154,3 
ków i kuponów zwiększył się o 1,5 mln. zł. ' . 
mln. zł. do 530,8 mln. zł. Stan po- Suma bi1et6w bankowych w ()jł 
życzek i kredytów zabezpieczonych biegu zmniejszyła się o 4,5 mln. zł. 
zastawa.mi obniżył się o 10,2 mln. do 1.843,3 mln. · zł. Stopa dyskon„ 
zł. do 130,6 mln. zł. Portfel bile- , towa 4 i pół proc., st<>Pa od p0:fy1 
tów skarbowych zmniejszył się o czek zabezpieczonych zastawami Q 
0,1 mln. zł. do 153,5 mln. zł. proc. 

Handel zagraniczny w czerwcu 
Nieznaczne saldo uJe ... ne 

Bilans handlu zagranlcmiego Pol- 'P.rzyw6z wyniósł 370 tys. ton: 
ski 1 W. M. Gdańska za. miesiąc wartości 111.483 tys. ił., nato:tniast 
czerwiec r. b. według tymczaso- W'J'!NÓZ 1.663 ton wartości 108.913 
wych obliczeń Głównego Urzędu tys. zł. 
Statystycinego zamknął się saldem W porównaniu do miesiąea maja 
ujemnem w wysokości 2.570 tys • . r. b. wywóz zmniejszył się o 5.926 
zł. t)'B. zł., przywóz zaś o 8.258· tys. zł. 

Stan zasiewów 
leps~ od średniego 

Według danych G. U. S. stan za- twa.eh był zuacznie wyższy od fire-4 
siewów głównych zbóż · oraz nem- dniego, zbóź zaś jarych oraz · ziem· 
niaków na dzień 1 lipca b. r. był niaków średni lub n1eco wytszy od 
przeciętnie dla całej Polski znacz· średniego. Wyjątek stano.wiły w 
nie lepszy od średniego i wykazy- woj. wileńskiem: zboźa ozime oraz 
wał ogólnie w porównaniu do tego jęczmień i owies, a, w woj: poznań• 
samego okresu roku ubiegłego skiem: owies i ziemniakl, gdyź stan 
dość wyraźną poprawę. wymienionych ziemfopłódów w tych 

W szczególności stan zbóż ozi· województwach był niższy od śred· 
mych we wszystkich wojewódz- niego. · 

Giełda pieniężna · 
WALUTY I DEWIZY AKCJE 

Na wczorajszem zebraniu giełdy Na rynku akcyjnym tendencja by• 
walutowo • dewizowej w Warszawie ła utrzymana przy obrotach śred• 
ten~encja dla dewiz była nieco moc- nich. Notow~o: Bank Polski 105,50. 
nie3sza, przy obrotach małych. No- Cukier 36 - 36.50, Węgiel 32.75-33, 
towano: Amsterdam 283,20, Brukse- Lilpopy 78, Modrzejów i7.50, Ostro· 
la 90.55, Londyn 24,93, orjent. na N. wlec 78.25, Starachowice 48.50 - 49

1 Jork 5.32, N. Jork kabel 5.32,38, Pa- żyrardów 48,25 (dywidenda 2 do OG 
ryż 14.12, Sztokholm 128,50, orjent. akcji 100 zł.), Zieleniewski 56. 
na Zurych 120. Bank Polski płacił POZAGIEU>OWE 
za: dolary amer. 5.31, kanadyjskie KURSY WIECZORNE 
5.28,50, floreny holenderskie 282,20, Inwestycyjna J em. 77,5o; 
franki franc. 14.06, szwajcarskie Inwestycyjna n em. 77; 
119,50, funty angielskie 24,84, belgi Konwersyjna 65 • 

. belg. 90,30, guldeny gdańskie 99,75, Konsolidacyjna 61. 
korony duńskie 110,90, norweskie Dolarowka 89.LiO. . 
124,80, liry włoskie 17,80, marki fiń- Wewnętrzna 60.75. 
akie 10. 75, marki . niemieckie srebr· 
ne 83. 

PAPIERY PBOOENTOWE 
Na rynku papierów procentowych 

tendencja była utrzymana, przy obro­
tach średnich. Notowano: 3 proc. in­
westycyjna I em. 77.50, serja I em. 
80, n em. 77, serja n em. 79.50, 4 
proc. dol 89.50, 4 i pół proc. we­
wnętrzna 60.50 - 60.75, 4 proc. kon 
solldacyjna 61 - 61.50, drobne 61, 
5 proc. kolej. 61, drobne 59, 5 proc. 
konwersyjna 65, odcinki po 100 zł. 
62, drobne 60, 4 i pół proc. ziemskie 
57.50 - 57.75, 5 proc. Warszawy z 
roku 1933 65, odc. po 1000 zł. 65.75, 
5 proc. Warszawy z r. 1936 63.50. 

Owca nas tywl I karmi 
Pod pąwyższem ha8łem ·zostanie 

zorgani®wany ·na tegorocznyclt 
Targa~h J>ółnocnych .przez Spół· 
dzielnię Wileńską pod tąż nazwą 
dział koźucharstwa, obejmujący mo 
dele i wzory kożuchów, nici chi· 
rurgiczne z owczych kiszek i inne 
pokrewne artykuły. Powyższa Spół­
dzielnia przeprowadzi pozatem w 
czasie . trwania V Targów Północ· 
nyeh propagandę spożycia barani· 
ny. 

Skinąwszy na Kaifosza, zawrócił osłaniać się Bogiem!„. Ale i sani 
z powrotem. Bóg nie ruszy palcem w obronie 

- Ty, Kaifosz, - „oni" forty narodu który przystał ria związelt 
fikują granicę„. To gniazda, nie- z prześladowcami religji i kościo­
chybnie!... W worach jest ce- ła. Nastawiła radjo na Berlin i u„ 
ment!.„ słyszała jak wymyślano Schusclv 

Wytrzeszczyli na siebie oczy i niggowi. Oto jak się. załatwiają 
zetknęli się niemal twarzami. Od- Niemcy z Iudimi: najpierw im 
cinają ich!„. Pisarz, podtrzymując schlebiają a potem lżą. Plują na 
opadające portki, zaciskając rze- nich, niszczą ich i więżą. Gdyby 
mień, który się zsuwał z jego wy- więc politycy mieli trochę rozu. 
chudłego ciała, rozważał głęboko. mu jak sądził o nich naród, gdy 
Jeżeli Niemcy przycisną „ich" to ich stawiał na swym czele - wie­
chyba nie będą się bawić w wy- dzieliby że nic im nie pozostaje, 
siedlanie ślązaka?„. Co innego im tylko opór!... 
będzie w głowie!.„ Lecz, jeśli - Kto ma wiele do stracenia, 
wznoszą fortyfikacje obronne czo namyśla się - rzekła Knoblocho· 
łem ku Polsce, pomyślę o bezpie- wa marszcząc z namysłem brwi. 
czeństwie w pasie granicznym„. Niezliczone metry ściegów szy­
Może być tak, może być owak. Je- dełkowych, łańcuszków i kółeczek: 
żeli Benesz... Jeżeli „ich" mini- sporządzily podczas tych wiećzo• 
ster spraw zagranicznych.„ jeżeli rów zimowych spędzonych w iz„ 
„nasz" minister... bach na roztrząsaniu spraw poli~ 

Oto jak było: musieli ważyć mi- tycżnycQ., w towarzystwie nigdy 
nistrów, ci dwaj, Pawlica i Kai- nie widzianych ministrów i pre­
fosz, wstępując pod górę do swej zydentów. Ważne osobistości ze­
wspólnej siedziby. Albowiem mi- szły do kwater hutniczych i .sta„ 
nister stawał się jakby symbolem wały się jeno ludimi, osądzanymi 
przez którego usta przemawiał na pq:ez ludzi. Inżynier z gór, który 
ród. Należało nastawić ucha i słu- puścił linkę z Jedynym bratem ni(I 
chać czy słowa będą w sam raz wytrzymał próby. Kaifosz wytrzy. 
ważkie i w sam raz odpowiada- mał. To jeno próba, nic więcej!.„ 
jące ich uczuciom, uczuciom lu- Ludzie powinni znosić .i!l twarc1 
du śląskiego? Pani Szule nie była do.„ Knobloszka poznała v. Koń· 
w końcu zadowolona z mężów au- skiej pewną niewiastę · któi ·• · po 
strjackich, ach!. .. daleko jej było przyłączeniu Śląska ,do Czećl" '>yła 
od zadowolenia, pomstowała na- , w delegacji u Mars:o:ałka Piłsud„ 
wet i urągała. „Niech Bóg strzeże skiego. Cóż On powiedział?„. 
Austrję!". Łatwo to powip·' · · ID. c. n.I 
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LIPIEO 

PIĄ.TEK 
Bonawentury, Justa. 

Wsch. sł. S.31. Z. 19.52 

POGODA NA DZI8 

Pogoda słoneczna o ntewłelkiem 
zachmurzeniu przy słabych wiatrach 
zachodnich. T~.iratura ok. 20 st. 

W teatraeh 
Teatr Narodowy: „llłwłełl" gaj", 
Teatr Poliki: ,.Koletanki". 
Teatr !lały: „Oatromle, łwtelo mato-

•ane". 
Teatr Nowl': Nieczynny, 
Teatr Letni 1 „Zgorszenie publiczne", 
Teatr Ateneum: „s~1we dni". 
J1111'7tat 8edat)'1 „Ha.Deczka I duch"". 
'J'eatT ..d.15": „Baron Kllnmilr'. 
Teatr Ali Baba (Karowa 18): Dstt I co­

dziennie rewja ~lityczna w 30-to obs'a· 
:Ql.Ch „Oriteł .f1ą "Bzenka-• I lll~flł· 
mlfleto. Krukowskim, Foggiem. Sem 6-
alrlm na czele meapołu. Poca.: 7.80 I •· 
Szęb Polltyana w tawlarnł ~­

ków <IPS), POCZ. o 7.110 ł 9.IO wteea. 

INFORMAOJE O FILMAClB 

DOZWOLONYCH DLA Ml.OOZU:I\' 

TELEFON 'J.11-25. 

W kinach 
Adria: „Orły morskie", 
Atlaatle: •• Wle•ID WBJe''. 
1łałtyk1 ,,Mafteńetwo XX wtekr. 
Caelno: „.Marlnella". 
Caplto!.= „Oema tona Sinobrodero" 

„N1cpol'I • 
Cnlosseam: „Orkana", 
~ary: „Tyr-an". 
„l'Jllte": „Dama na dwa tygodnie" 1 „Za 

loga nieustraszonych". 
F:oropa: „.Pecbow!ec". 
t'amar „Trader Horn''. 
ł'ilharmonjar „Tłum !!Weje". 
Helios: „Llnja Maginota" I „Rycel'll! 

atepu„. 
Holl:rwood1 „MlłoU w tuJdanaeb". 
Imperial: „Express Paryt-Tulon". 
Italia: „Wierna Rzeka". 
Kino par. ,w, Alldl'MlJa1 Nieczynne. 
Lot: „w ogniu poctsk6w'' 1 „Prawdzt· 

wy Przyjaciel". 
HleJakłe: „Student & Oxford o". 
Mll.ie&tłe: „Pauiedskłe szalefultwa", 
lllewa: „Zaza" t „Sygnały", 
Napoleon: ,,Niebezpieczna m!I~". 
Nowa Tombola1 „.Tcmette" I „Drapleble 

maleństwa". 
Olzar „Plotro wytej", 
PalladJnm 1 ,,zezilanłe 121plega". 
ParafJa •·so Alldneja: „Dz111lejue CU.• 

11'9"' a Chapllaem. 
Peflł Trianon: ,1Skradz1aue tycie" I „Ili 

bratów ~··· Błalto1 „Andy Bard7 mkoeha:ny". 
~u „Dziki Zachód" l „:I dni w re.fu". 
.Rema1 „Katarz)'nlul". 
Sfinkt: , .Sześciu z prziedmletcla,„ 
8ok6h „Idzlem7 prze11 ~„. I „C6ru 

Szanghaju". 
SładJo: „Dama 1 Malalikj", 
Sł>'lo'IFJ'r „Trudno zdob~ tono". 
Swlatowid: „Bohater Legjl Cudzozlem· 

•klej". 
1Swit1 „Przygod;y Robin Hooda''. 
Uciecha: „Skradzione eycłe", 
Victorła1 „Wł002ęgl", 
Pa11onma (Now1 twtas 11> wyłwletla 

edjęcia Algieru ł flot7 woienneJ I baadlo­
wej francuskie:! w Algierze. Panoraroa 
czynna .eodztennle od 10 do 22. 

Dlorana (ul. Nowy łwiat 87) wy•wteUe 
codziennie od goda. &-ej po południu do 
10-ej w nocy plaetyeme kraJobrazy w na· 
turałnych barwach z Chtn CK.etan I Muk· 
den). 

~'lECZÓR ARTYSTYCZNY POl.SKIEGO 

RADJA NA t. O. P. P. w BAGA TELi 

Jutro,. w sobotę 1~ b. m. punktualnie 
o godz. 9 w. roi-pocznie się w ogrodzie 
„Bagatela" dwugodzinny prdira~ Pol· 
sk.iegÓ Radja, z · którego całkowity d<t· 
ehó!ł. prz_ezpaczony został na L. ,O. P. P. 
p. Ł toMelodje filmowe i taneczne". Pro­
gram wielce urozmaicony zawierać bę­

dzie utwory najpopularniejszych kompo­
zytorów. Wykonawcy: Mała Orkiestra P. 
R. pod dyr. Zdzisława Górzyńskiego, Al. 
Senfińska i .}f. Demar • Mikuszewski, 
pieśni i piosenki, Czesław Skonieczny, 
humor, Pięcioraczki Radjowe w swoim 
jazzowym repertuarze, Arkadjusz Flato, 
skrzypek wirtuoz, zapowiada Jó°ief 
Opieński. W razie niepogody koncert 
odbędzie się w krytej sali kawtarni „Ba· 

gatela". 

Ogłoszenia drobne 
Zł 75 6 arnitur palto uszyte na 

• lub miarę z pierw-
szorzędnego materjału; robota, krój, 
dodatki solidne. Poznailska 13/l w 
bramie na lewo, parter. Spodnie w 
modnych kolorach zł. 18. 814 

Froterowanie, :11t::::::.:•e; : 
peracja posadzek, m'ft!h oklcD. 

Sprzątanie biur, :;:;:::~ ~;. 
uczenie tapet I 1Dflt6w, odkorunl• 
aparatami elektrycmeml otu etaa. łeb 
koasenracja. J. CegielskJ al Browar-

10 H 'łł . tełPf !I-28-Q1. 

Re tauracł•:. z pokojem do śni~-
u daó w Rozwadowie 

,,COP" w nowym domu nowocześnie 
urządzona do wydzierżawienia natycb· 
miast Pa.lakowL Wymagana dobra pre­
zencja, odpowiedni kapitał obrotowy i 
kaucja zł. 2.000.-. Zgtoszcnia pod „Do­
bry Fachowi~". 
Ili 

CUKROWNIA OPOLE, SPóŁKA AK'.C. 

Pożar, któr1 trwa 56 lat BILANS N.4. nzrnzę 31 MARCA 1939 R. 

W grodn.!.u 1884 r. w kiopalndach kwadratowych. STAN CZYNNY1 Nieruchomoś~ Zł. 
~la w Hocking Valley, W et.anie Mimo nadludzkich wysiłków nie U· 48.089.10, Urządzenia technicme Złotych 
Ohio wybuchł strajk górników. Gór- dało się ognia opanować. Obecnie 36.281.60, Inwentarz tywy i martwy 
ntcy zepchnęli wówcza.s do szybu wóz za.niechano wszelkich prób ugaszenia Zł. 89.795.44, Kasa Zł. 8.421.23, Papiery 
Id napełnione płonącą naftą. ognia, o.gra.ntczając się jedynie do ·1 wartościowe l udziały Zł. 62.587.50, Re-

Poża.r, jaki powstał wskutek tego zamurowania wszystkich ftYbów ko· 
1 

manenty Zl 2.0-16.461.90, Dłużnicy Zł. 
w głównym szybie kopalni, szerzy się palnlanych i zamknięc:ia w ten spo- i 838.634.66, Sumv Przechodnie Złotych 
od t.ego czasu coraz dalej l znJazczył sób powietrza do ogni>Sk podz1emne- 41.030.55. Razem Zł. 3.171.801.98. Różni ra 
dotychczu węgla. za 50 mlln. dola.- go pożaru w nadziei, że zeza.sem O· gwarancje Zł. 2.538.256.-. Ogółem Zł. 
row. I gled wygaśnie sam. 5.710.057.98.. 

Strefa podziemnego ognia. objęła Dotyc~cza.s je~ak na to się zu~ ' STAN BIERNY: Kapitał Zakładowy Zł. 
już przestrzed 10 tys. kilometrów pełnie me zan03i. 250.000.-, Zapasowy Złotych 26.200.H, 

Z Ilu kości składa się 
szhlelet czloUJle•a 

Amortyzacyjny Zł. 31.868.69, Zobowiąza­
nia Zł. 2.741.818.13. Straty I zyski Zł. 
121.914.72, Razem Zł. 3.171.801.98, Gwa­
rancje Zł. 2.538.256.-, Ogółem Złotych 
6.710.057.98. 

RACHUNEK STRAT I ZYSKÓW 
Na. pytanie to podręcznlld anatomji 

nie da.ją jednolitej odpowiedzi. W jed· 
nym .znajdujemy wymienioną. cytrę 
Z06. w Innych 270. 

czek, które wchodzą. w skład naszego 
szkieletu. STRATY: Remanenty na 1.IV.1938 r. 

Rozpiętość ta. pochodzi stąd, że w 
wielu podręcznik.ach autorzy nie u~ 
względniają licznych małych koste-

Na. tym punkcie nawet histolodzy Zł. 1.439.654.33, Kos!l:ty produkcji Zł. 
nie są. ze sobą. w zgodzie. Okazuje 2.919.845.50. Dopłata do buraków za rok 
się, te starogrecka maksyma „poznaj ubiegły Zł. 38.628.98, Komitetowi Zimo· 
samego siebie" w żadnej dziedzinie wej Pomocy Bezrobotnym Zł. 13.081.-. 
nie naleey do łatwych. I Różnice kursowe Zł. 9.253.67, Wartość 

ł padłego konia Zł. 339.-, Amortyzacja 

''
Lata1·~cy szafir'' Zł. 17.627.32, Zyski Zł. 121.914.72, Razem 

_, Zł. 4.560.344.52. 

No1ły gatunek motyla 
W puszczy brazylijskiej na.d Ama­

zonką odkryto nowy gatunek motyla.. 
Jest to najwspa.nla.łszy ze Wllzystkłch 
dotycltcus znanych motyli. 

Skrzydła jego posiadają specjalny 
rodzaj ba:rwnika., który sprawia, te 
po mchodzłe Bło6ca motyl Hnł odbla-

BEllDLU 
SKUTECZNIE 
US U W A 

ODCISKI 
8ROOAWKI 

I Z6RU81ENIA 
S K Ó R V 

PŁYN 

KLAWI IL 
AP. KOWAt.SKI 
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skaml na.jczystszego szafiru. Stąd 

td motylowi nada.no nazwę „Ja.tający 
szaflr''. 
Rozpiętość skrzydeł motyla docho· 

dm do 30 cm. OWad ten jest bardzo 
lękliwy i trudno dostępny, gniddzi 
się bowiem na najwyższych szczytach 
drzew. 

Schwytanie rzadkiego owadu uda­
ło się jednemu z przyrodników bada­
jących faunę i florę puszcz amazoń· 
skich jedynie dzięki przypadkowi. 

W poszukiwaniach swych uczony 
natrafił na rosnące w środku puszczy 
gaje aga.wy, nad któremi unos!la się 

chmara szafirowych motyli. Jak się 

okariało, owa.dy te lubią sok a.ga.wy, 
którym się upijają. i wówczas łatwo 

bardzo można je schwytać. 

OBH'IESZCZENIE 
Zarząd Towarzystwa Kredytowego Przemysłu ~~ls_Idego na 

podstawie art. 102 Statutu Towarzystwa zawiadamia mmeJszem, że 
nieruchomość w Łodzi, oznaczona N. hip. 2587, rep. hip. N. 936, 
należąca do EDYTY-ANNY FLACKEROWEJ i HELENY-GIZELI 
NEUMAN, współwłaścicielek firmy „WILHELM LUERKENS SUK­
CESOROWIE w LODZI", obciążona wraz ze znajdującemi się na 
niej maszynami i . urządzeniami fabrycznemi pożyczkami Towarzy­
stwa w sumach nominalnych Zł. 286.200.- i Zł. 83.215,-, z kaucją 
Zł. 28,620,-, z powodu niezapłacenia rat od udzielonych pożyczek 
wystawiona jest na sprzedaż w drodze przetargu publicznego (licy­
tacji), który odbędzie się w dniu 21 września 1939 r. o godzinie 11-ej 
przed południem, w Kancelarji Hipotecznej przy Sądzie Okręgowym 
w Lodzi przed Notarjuszem Radzisławem Wodzińskim lub przed 
zastępującym tegoż. 

Rę~ojmia (wadjum) do przetargu oznaczona jest na Zł. 73.883,­
i złożona być winna w gotowiźnie lub też w listach zastawnych To­
warzystwa Kredytowego Przemysłu Polskiego w cenie nominalnej 
z kuponami bieżącemi. 

Przetarg zacznie się od sumy Zł. 554.122,50. 
Zbiór objaśnień i warunków sprzedaży, złożony do księgi wie­

czystej, przejrzany być może w Hipotece i w biurze Zarządu w War­
szawie, ul. Jasna 1. 828 

zysKI: Zysk z lat ubiegłych Złotych 
80.618.45, Uzyskano ze 11przedaiy zt. 
2.615.218.31, 'Z realizacji kuponów ZL 
4.366.-, Zysk na gospodarstwie rolnem 
Zł. 1.679.1 I, Remanenty w dniu 31.III. 
1989 r. ZI. t.856.467.65. Razt'lll Złotych 
4.560.344.52. 
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Il OGŁOSZENIE 
Zarząd firmy „Nasz Sklep - Ura· 

nja", Sp. Akc. ni~ejszem podaje do 
wiadomości, że zgodnie z powziętą. na 
Walnem Zgromadzeniu Akcjonarju· 
szów w dniu 19-tym czel'\Yca 1939 r. 
uchwałą o podwyższeniu kapitału ak­
cyjnego następującej treści: 
· „1) podwyższenie kapitału nastąpi 
drogą. emisji 4.000 (czterech tysięcy) 
nowych akcyj imiennych - wartości 
nominalnej po złotych 100 (sto) każ· 
da, z tern, że akcje te zostaną uprzy. 
wilejowane, to jest, że każdej akcji 
będą. przysługiwały 2 (dwa) głosy; 
2) prawo poboru nowo-emitowanych 
akcyj przysługiwać będzie dotychcza· 
sowym akcjonarjuszom; S) nowo-em!· 
towane akcje uczestnlczyó będlł w 
dywidendzie od dnia 1 (pierwszego) 
k\vietnla. biebłcego 1939 roku oraz 
4) Zarząd Spółki zostaje upowabliony 
do: określenia terminu otwarcia i 
za.mk:nlęcle. subskrypcji oraz ozna· 
czenia ceny emisyjnej." 
przyjmuje zapisy na akcje nowej 
emisji na następuj:icych warunkach: 
· 1)) Cena emisyjna nowych &kcyj 
trniennych wynosi Zł. 100.- za jedną 
akcję. 

2) Dotychczasowi akcjona.rjusze ma 
ją prawo pobrania dwóch akcyj na 
ka.Me posiadane 15 akcyj em. konwer· 
syjnej na okaziciela wartości nominal· 
nej Zł. 100.- kaMa. 

3) Wpłata na nowe akcje v.inna 
być dokonana w pełnej wysokości ce­
ny emisyjnej w siedzibie Zarządu flr. 
my „Nasz Sklep-Uranja", Sp. Akc. 
w Warszawie przy ul. Siennej Nr. 115 
w terminie do dnia 2-go sierpnia 1939 
roku włącznie do godz. 12-ej. 

4) W razie nie wykonania prawa 
poboru nowych akcyj przez akcjo· 
narjuszów do wyżej oznaczonego ter· 
minu, Za.rząd, zgodnie z przepl.sami 
art. 437 K. D„ przydzieli nowe a.k­
eje według swego uznania. 802 

·siedemdziesięciolecie Teatru Letniego 
i «Zgorszenie publiczne» 

Siedentdziesięciolecie Teatru Let- się nagle„. teatrem o repertuarze z 
niego obchodzone było w teatrze prawdziwego zdarzenia, . wszystko 
w Cg.rodzie Saskim skrom.nie i ci- jednak ma swoje granice - a 
cho. I słusznie. Nale~łoby mo· „Zgorszenie publiczne" poza tę gra 
że wogóle zastanowić się nad tem, nicę wyszło, niestety, bardzo dale­
czy warto jest czcić najbardziej ko. 
choćby „rodzinnym" jubileuszem . tę Jedna to z największych 
kompromitującą drewnianą budę,' bzdurstw - nie waham się utyć 
która na miarę najpokorniejszych tego słowa - jakie wogóle udało 
nawet wymagań nie licuje z god· mi się widzieć na deskach jakiego­
nością stolicy. Mimo to byliśmy kolwiek teatru, farsa w starym 
nawet trochę wzruszeni, słuchając stylu, w której skupione są wszel­
ładnego wiersza świa.t.opełka Kar- kie elementy nieprawdopodobień· 
pińskiego o Teatrze Letnim i cie- stwa, wszelkie motywy, o których 
płej przemowy dyr. Trzcińskiego. mówiono gdzieś i kiedyś, że mogą 
06.ż, wiś ma widoc~nie zawąze swo budzić wesołość. Jest więe i mu· 
je prawa i umie budzić specyficz- rzyńska. tancerka, którą stary pro· 
nego rodzaju wzruszenie - nawet fesor ze względu na „zgorszenie 
u niezbyt do niego życzliwie uspo· publiczne" wygania z teatru, a któ­
sobionych ludzi. ra „naturalnie" okazuje się potem 

czy bez znaczenia, mówi jakieś do· 
wcipy, od których najweselszym. lu· 
dziom ·chce się płakać i jest praw· 
dziwem zgorszeniem publlcznem 
Warszawy. Nomen omen - jak 
mawiali starsi panowie. 
Tłumaczenia „sztulki" Arnolda 

dokonał jakiś anonimowy pan 
A. T. Nie wiem, czy na jego ra­
chunek zapisać n&eży wszystkie 
„aktualne" dodatki polityczne, któ­
remi to tłumaczenie jest upstrzone. 
Są one zresztą szczytem nietaktu, 
budzą też na.prawdę głęboki nie­
smak. Te wszystkie „powiedzon· 
ka" na temat „wojny nerwów", 
„polityki o~rążania", „protektora· 
tu" i t. d. powinny być jak najprę­
dzej skreślone. Nie mieszajmy, na 
Boga, rzeczy przecież poważnych z 
błazeństwami tego typu i pąziomu. 

Sztukę reżyserował Konstanty 
Tatarkiewicz, grali (o wiele za do· 

WARS'ZAWA.JASNA4.TELe5 56.60 
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Rad jo 
PIĄTEK, dnia H lipca. 

WARSZAWA I (Raszyn). 
6.80 Pieśń „Kiedy ranne wstją. zone''. 

6.35 Gimnastyka. 6.50 Muzyka (płyty). 
7.00 Dziennik poranny. 7.15 Muzyka (PłY· 
ty). 7.45 Koncert w wyk. ork. wojskowej. 
8.15 Kłopoty I rady: „Dla siebie I dla 
Innych" - dialog. ll.57 Sygnał czasu i 
hejnał z Krakowa. 12.03 Audycja połud· 
niowa. la.oo Przerwa. 14.45 Rozmowe tech­
nika z młodzietą przeprowadza Wacław 
Frenkel. 15.00 Muzyka popularna. 15.45 
Wiadomości gospodarcze. 16.00 Dziennik 
popołudniowy. 16.10 Pogadanka aktualne.. 
16.20 Piosenki z Paryb .w wyk. Toli Ko­
rjan (z Poznania) . 16.45 Rozmowa z cho­
rym! ks. kap. Michała Rękasa (ze Lwo· 
wa). 17.00 Muzyka taneczna (płyty), 18.00 
Recital tortepianowy Colette Gaveau. 18.85 
Reclta.J śpiewaczy Tatiany Noller-Mazur­
klewlczowej. 19.00 „Marsylianka" - aud. 
literacko-muzyczna. 19.SO Chwila Biura Stu 
djów. 19.40 „Przy wieczerzy" (z Pozna• 
nla). 20.25 Audycja dla wsi. 20.40 Audycja 
Informacyjne. Dziennik wieczorny. Wlado· 
mości meteorologiczne. Wiadomości l!porto­
we. Nasz program na jutro. 21.05 Fra&'· 
ment koncertu z okazji 150 rocznicy Re· 
wolucji Francuskiej, transm. z P~a. 
23.00 Ostatnie wiadomości dziennika wlec. 
Komunikat meteorologiczny. 23.05 Wlado· 
moacł z Polski w języku niem!eck!m. 23.lS 
Wiadomości z Pol~ki w języku wegier· 
skim. 

PIĄTEK, dnia lł lipca. 
16.20 Pio..., n Id Pa ryt a w wyk. Toli 

Korjan. 
18.85 Recital śpiewaczy Tatiany No• 

Uer-Ma.zurklewiciroweJ. 
19.00 „Marsylianka" - aud. li&. 

m111:. w oprac. St. Waaylew1kłego. 
21.95 Fragment koncertu ir. okazji 

1611 1'oczulcy RewoloeJI Francu· 
11kiej. Transmisja z Paryła. 

W A.BSZA W A li (Jlokoti6w). 
13.0() „w dniu 8wieta Ne.rodowego Fran· 

cjl". Koncert rozrywkowy (płyty). 14.00 
Pogawędka gospodarska. 14.05 Pare infor­
macyj. Wiadomości !!portowe. Program na 
jutro. H.15 Utwory Edwarda Lalo (płyty). 
15.00 Koncert solistów. 15.SO Muzyka obła· 
dowa w wyk. Małej Ork. P. R. 16.30 Cezar 
Franck: Sonata A-dur (płyty). 17.05 tycie 
kulturalne stolicy. 17.25 Recital śpiewaczy 
Zotji Massalskiej. Przy fort. prof. Ludwik 
Urszteln. 21.05 Gustaw Holst: 2 fragmenty 
z suity „Planety". 21.15 „awtatto na 1211łu­
gach fizyki czą.steczkowej" - odczyt dl'. 
Ant. Karpowicza. 21.95 Mikołaj Rimski· 
Korsakow (płyty), 23.00 Muzyka do tańca 
(płyty). 

SOBOTA, dnia 15 lipca. 
WARSZAW A I (Raszyn). 

6.30 Pleśń „ Kiedy Tanne wstaJ'ł zo1·ze". 
6.85 Gimnastyka. 6.50 Muzyka (płyty), 
7.00 Dziennik poranny. 7.15 - 8.10 Muzy· 
ka płyty). 8.10 z mikrotonem przez Pol· 
ake. 11.57 Sygnał czasu i hejnał li Kra­
kowa. 12.03 Audycja południowa. 14.45 
„u Dorotki w ogrótku" - wesoła audycja 
dla dzieci w ukl. Heleny Tymienlecklej, 
15.15 Muzyka popularna w wyk. Ork. 
Rozgł. Wileńskiej. 16.45 Wiadomości go­
spodarcze. 16.00 Dziennik popołudniowy. 
16.10 Pogadanka aktualna. 16.20 Konc4!rt 
w wyk. ork. mandolinistów „Kaskada". 
16.SO Co sie dzieje w gniazdkach: Kłol)-Oty 
I troski rodzicielskie - pogadanka (Po· 
znań). 17.00 Muzyka taneczna. 18.00 Pol­
skie pleśni chóralne. 18.30 Kwartety Bee­
thowena (płyty). 19.00 „Przez siedem mó~ 
do siedmiu wzgórz" - „Ludzie jednej 
łnwki" - wesoła powieść radjowa (se 
Lwow:i), 19.80 Audycja dla Polaków llll.­
granlcu. 20.20 „:Melodje ziemi polskiej" 
„Na Kujawach gra muzyka". 20.25 Audy­
cja dla wsi. 20.40 Audycje informacyjne. 
Inlennlk wieczorny (20.40) , Wiadomości 
meteorologiczne. WiadomoAct sportowe. 
Nasz program na jutro. 21.00 Melodje fil· 
mowe 1 taneczne. 23.00 Ostatnie wladomo­
ool dziennika wieczornego i komunlkat 
meteorologiczny. 23.05 Wiadomości z Pol­
ski w języku n!emlecklm. 23.13 Wiadom~ 
z Polski w języku angielskim. 23.20 )l[u­
zyka taneczna. 

SOBOTA, dnia 15 lipca. 
16.GO Co 1ieo chieJe w ~ttdaeh-
Kłopoty l troski rodzlc1elskle. 

18.00 Polskie pleAnt eh6ralne. 
18.SO Kwarlety Beethovena. 
19.00 :Przez siedem min do 11ledml• 

wzgórz (ze Lwowa). 
20.80 Helodje demi polskleJ ,;«a 

XoJawaoh gra muzyka", 
21.00 Jlelodje łllmowe i taneczne. 

Wzruszenie to jednak zostało od- jego c6r~ą. Je:;t PitP~a i ma.ły 
razu starte i unicestwione tem lewek i gruba wiecznie się śmieją­
„Zgorszeniem publicznem" pana ca stara Murzynka. I jest zban· 
Franciszka Arnolda, które kazano krutowany hrabia, na lewo i na 
nam później oglądać. Zagrać coś prawo adoptujący różnych snobów 
podobnego na jubileusz teatru - tęskniących za tytułem. I ktoś, 
toć to przecież wa.czy wystawić kto za wielkie pieniądze zdobywa 
mu jak najgorsze świadectwo, po· tytuł konsula Nigerji i ma z tem 
zbawić go zgóry ~a.dów żyezliwo- potem ogromne kłopoty. I młody 
ścl widzów i skompromitować go dyplomata, który udaje hrabiego. 
ostatecznie w oczach publiczności. I zwarjowana stara arystokratka. 
Jest lato, kanikuła, ogórki - ro- I różne młode panie, nawzajem o 
zumiemy to wszyscy doskonale. ł siebie zazdrosne.„ Wszystko to 
Nikt me łąda od Teatru Letniego, kręci się po scenie, bełkocze jakieś 
aby nawet na sw6j jablleus.s stał zdania bez sensu i w gruncie rze. 

brze ja:k na „arcydzieło" pana Ar- WARSZAWA n (Motwł6w), 
nolda) pp. Orwid, Dobrzańska, 18.00 Muzyka lekka (płyty). 111.111 Kon­
KwaskoWski, Grabowski, Zaklicka cert rozrYwkowy w wYk. Rozgł. PoZll&d.< 

(której kreacja jest dowodem bar· =~~0.;::oo~~ ~r=· 1fł:d~= 
dzo wielkiej wszechstronności jej ~~~0:;1~~::us~1W~~ły1_3·~ ~!~ 
talentu), Stojowska, Jerzy Tata:r· prot. Ludwik Ursteln. 15.SQ Muz;rka obła.o 
kiewicz, Kawińska, Niczewska, Ro- dowa w wYk. Ork. K ameralnej Feliks4 

ń N 
Rybickiego. 16.80 Walce (płytr). 17.05 jyO) 

gi ska. ie ich to wina, iż kazano cie kulturalne stolicy. l'i.15 l'.Tn ko »D• 
im grać coś podobnego - nie są.(I~ gielskn. (płyt).:). 21.05 :Fryd_e1·' :: :·1, •PIJI 

. .., (pł.vtr) . 21.85 Igon Strawrn~l" ;.._„:,~~ 
my :tCh te"' 2IG. aurowo. f skr-.zypcowy (płyty) . 22.00 L .:1 , , t~;.,rd.a~ 

A. Clhor ro : „.A.ndf2.eJ Chenler". Ope1·a w '1 aktacll 
• w 11Tk. eollBt6w t orle. teatru „ La ~'dl.!a" • 

(pqą). 

• 



Str. 10. "DZIENNiK NARODOWY„ 

p·imv, jako żyWo! ale cot„ ŻYWIECKIE PIWO! 
„„„ ...... „„Im„„„„„„„„ „„„„„„„„„„„„„„„„ 

Pielgrzymka ęgrow na Jasnej Gorze : ~1~ni;0~a~t~~~ ~~~~~1~t~i w~~~; .t::nbS"..-.._„. 

• • osób prz.vieżdża na si.utek lis· Podziękowanie 
Votum za odzyskanie granicy z Polską tów od znajomvch. kt6rzv do· 

noszą o idealnych warunkaLh 
mieszkaniowych, klimatycznych 
i ni&l<ich cenach artykułów ż\ w 

Do uświetnienia imprez w 
>Dniu Konie w Piotrkowie przy 
czpnił si~ wielce WPan Dz·.Eu­
geniusz Schicht, właściciel ma­
jątku Bujnp, wpspłając zast~p 
pracowników w barwnpch stro· 
jach krakowskich, oraz efek· 
townie udekorowanp kwieciem 
i zielenią wóz-platformr: z ko· 
niem w rzeibie. 

P~zybyła do~Częstochowv piel· 
grzyfuka Węgrów, złożona z. 90 
osób 11: kilku księżmi świecki· 
mi I o. o. Paulinami na czele. 

Gości węgierskich powitał na 
dworcu prezlldent miasta Szcza 
drawski - w imieniu gen.erała 
zakonu o. o.Paulinów przeora 
z Krakowa, o. lemens Izdebski. 

Przemówienia powitalne na 
dworcu 1 zakońcone okrzykami 
na cześć przyjaźni obu narodów, 
zostały przyjęte entuzjastyc;nie 
przez Węgrów. Orkiestra ode· 
grała hymnv narodowe polski 
i w~gierskl. Uczestnicy pielgrzym 
ki śpiewali chóralni hymn pol­
ski, wzbudzając entuzjazm ze· 
branych. 

Konkurs piękności 
dziecka w Przygłowie 
pod Piotrkowem 

Staraniem piotrkowskiego ob 
wodu L. O. P. P. w dniu 22 bm. 
o godz. 15 na placu p. St. Ga· 
dzmowskiego w uzdrowisku Wło 
dzimierzów pod Piotrkowem ocl· 
bedzie sie wielki festyn dziec1t: 
cy, połączony z wieloma atrak· 
cjami, jak łowienie upominków 
na wedke szczęścia. tańcami itp. 
Poclczas zabawy, urządzonej po 
rai pierwszy przez L. O. P. P., 
zorganizowany zostanie konkurs 
pię1.mości dziecka. 

Na1ładoiejsze azieci wyróżnia 
ne zostaną przez specjalne ju· 
ry i otrzymają nagrody. 

Przebudowa Liceum 
państwowego 

Państwowe liceum humani· 
stycizne im. BolEsława Chrobre 
go w Piotrkowie mieści sie w 
historycznym budynku, należą· 
cym w wieku XVlll do OO. Je· 
zuitów. Obecnie dyrekcja tej u· 
czelni przeprowadza roboty in· 
westycyjne,które całkowicie zmie 
nią zewnętrzną elewac1 ę. Zbu· 
rzone zostały małe budynki, 
szpecące dotychczas ten histo· 
ryczny i zabytkowy dom. Poza 
tym zamiast podwórza ,e stro· 
ny ul. Pi1arskiti urządzony zo­
stanie ogród. L.amiast aotychcza 
sowego ogrodzenia murowane· 
go puwstanie przewiewny dru· 
ciany paróan, przez co nada 
gmachowi bardziej estetyczny 
wygląd. 

Przed sensacyjnym 
procesem w Piotrko· 
wie o zajicia 

Wycieczka węgierska przyby· 
ła do Częstoch.:iwy dla złożenia 
hołdu Matce Boskiej Częs ochow 
skiel za odzyskanie wspólnej 
granicy z P<. lską, a widomym 
znakiem dziekczynnvm jest wsp a 
n ale votum, które Węgrzy zło· 
żyli w kaplicy Cudownego O· 
braz.. 

Votum przedstawia herb kr6· 
lestwa Węgier z odpewiednim 
napisem. 

Peowiacy jadą na 
Zjazd Sierpniowy 
do Krakowa 
Zarząd Koła Związku Peo· 

wiaków w Piotrkowie z-awiada· 
mia członków Koła, którzv chcą 
wziąć udział w Z1eźdz1e Sierp· 
niowym w Krakowie, że Skarb 
nik Koła przyjmuje należność 
za karty uczestnictwa w dniach 
15-18 i 19 bm. w lokalu Koła 
przy ul. Marszałka Piłsudskiego 
Nr. 55 w godzinach od 18 do 
l 9·ej. 

ZARZĄD. 

N owy szpital 
w Piotrkowie 

Dyrekcja Ubezpieczalni Spo­
łecznej czyni starania w kierun 
ku jak najszybszego zrealizowa 
nia opracowanego planu w spra 
wie rozszerzenia istniejącego 
szpitala w Piotrkowie. Liczba 
łózek zwiekszona zostanie o 60 
pr. 

nościowych. 
Ośrodki te znajdują się po· 

środku lasów Iglastych, na te· 
renach piaszczystych, przez któ 
r~ wiją się rzeki Pilica i Lucią 
ża. Woda w raekach tvch jest 
czysta, a kąpiele stanowią praw 
dziwą rozrvwkę dla letników 
i miłośników sportów wodnych. 
Również słoneczne kąpiele i pła 
że zdobyły sobie rozgłos. 
Wokół letnisk znajdują się 

kolonie letnie i obozy wypoczvn 
kowe, zorganizowane przez P. 
W. i W. f., YMCA, harcerstwo 
oraz zarząd miejski i ubezple· 
cz~lnię społeczną. W koloniach 

Imieniem Powiatowego Ko· 
mitetu lf odowców Koni skła· 
dam WPanu D·rowiSchichtowi 
wprazp uznania i podzięko· 
wanie 

Zygmunt Pułaski 
Prezes Powiat. Komitetu 

Hohowców Koni. 

i obozach tych przebywa ponad D · • ' "ł d 
3.ooo młodzieżv szkolnej, rze· z1ec1 pusc1 V z V· 
mleslnic ej i robotnicaej, która I mem zagrodę 
w całej pełni korz~sta z dobro 
dziejstw słońca,powietrza i we dy. I We wsi Witów wybuchł po­

Wielkim powodzeniem cieszy żar w zagrodzie Jó;:efa Wojtas· 
się lokal w przvstani L. M. i K. ka, gdzie spłoneła stodoła z na 
pod kierownictwem p. W. Ber· rzędziami rC\lniczvmi. Jak sie 
łowskiego. · okazało - pożar wznieciły po· 

Świętokradca z Piotr­
kowa osadzony 
w więzieniu 

Do Piotrkowa nadeszła wia· 
domość o u1eciu w Nowym Są 
ciu m1eszkań„a Puukowa-Jó· 
zeta Caby, z.am. przy ul. Pił:,ucl 
sluego 33, notorycznego złodz1e 
ia. spectałlsty od okraaan1a świą~ 
tyń. Caba osaaz.ony został w w1• 
zieniu. 

NASZ REPORTER DONOSI: 

zostawione b2z opield dzieci, 
i. tóre Ze prószyły ogh~ń ze zna· 
lezlcnego niedopałka papierosa. 

O likwidację stajni 
w śródmieściu 

I 
Synowie chłopscy 

~~""""""""""""""""""""""'~- o.kupują placowkę 

Akcja oczyszczania od zwie· 
rząt domowych śródmieścia jest 
w toku. Z uwagi na skupienie 
domów mieszkalnvch, wsnst· 
kie krowlarnie, hodowle drobiu, 
chlewy, położone w obrebie 
śródmieścia muszą ulec rychłej 
likwidacji, a odnośne zarządze· 
nla, dvktowane względami hl· 
glenv, winny być respektowane. 

- - ------1119!! 

t..a.... __....,. ..-.. •--. .KOGUTEK• 
(., GĄSECKIEGO("' 

~ • --- t:a' ·- • TORE:BltACll . 

Wielki napływ letni­
ków do uzdrowisk 
w Piotrkows.kim 

w Grouzie lrybunalsk. 

Do znanej, starej winiarni j 
p. z. Banaszews.K1ego (czyzt>v I 
oarodleme) praybył1.1 ctz1es1ęć im 
chłopsłucn s1now, którzy zazą· 
aah, >drogiego, aobrego, •oc· 
nego, starego wina v. ęg1ers1:de· 
goc. 

UWAOAI 
ilałomc biliści i ]rtotocykliśd! 
Polecamy przed nabyciem 

CZQŚCi 

l akcesorjl 
dQtek 

I opon 
sprawdził ceny w firmie 

PE·TE·HA 
SAać wino było mocne. gdyż 

cała c.tz1es1ątKa w dobr'Ych hu­
morach meprzerwan1e wznos.ta 
toast1

1 
na swo1ą cześć, sławiąc ul, Toruńaka 1• Telefon 14·96. 

dds11jsze aobre dla nich czasy, ---------= 
wychylajsc >całymi• ioehcham1 - „ 
aawny Hlachec1d trunek. Powrót z Niemiec~ 

A w. oparach . sdachetnego 1 ·s . n · 0 .„ ie> „._fr. „.„ ,:.... 
trunku _1 machorka unott1ły su~ Powrócił z Niemiec do Pol­
pos~„ me duch~: ~k ... rb1&0w, Wa· I skJ drogą nielegalną Hamann 
bck1ch, 5romkowsk1ch, raacow Emil Rudolf, ostatnio z.am. w 
Tur&kiego, Lazarewa, k~ic~za Łodzi, ul. Kątna Nr. 65, a obec 
prc1łata Szymanow1k1ego l in- nie b.:z stałego miejsca zamie· 
nych. szlllama. Wymieniony w dniu 

18,lil.39 r. wy1ech1ł drogą nie· 
legalną au N1t:m1ec, 1kąa z po· 

I 

Na szkode Slmulewicza Jan· 
kła, zam. w Piotrkowie, ul. Sie 
radzka Nr. 1 ze sklepu skra· 
dziano 6 zegarków, łącznej wa1 
tości 32 zł. 

W nocy na szkode Młynar• 
czyka Piotra, zam. we wsi 
Kleszcz, gm. Uszczyn, skradzło· 
no rower męski, wartości 50 zł. 

W dniu 11 bm. w lokalu cu• 
klerni •Kralłcwiankac, Pl. Koł· 
ciuszki przez dwóch nieznanych 
chłopców skradziona została 
puszka z pieniędzmi stanowi;a· 
ca włas11ośł >Caritasu•. 

Ma szkod~ Kwapińskiej Bar· 
bary, zam. we wsi Koło, gm. 
łeczno, skradziono w Paotrko· 
wie na ul. Narutow;cza torebłlc 
damską przyczepioną do rowe· 
ru pozostawionego bez opieki 
na ulicy, w której znajdowało 
się 100 zł. Po przybyciu nie· 
zwłocznie na miejsce policja 
wszczf:ła dochodzenie i skradz10 
ną to . ebkę wraz z gotówką od· 
naleziono w śmietmku posesji 
Nr. 4 przy ul. Narutowicza. 

We . wczorajszym spra· 
wozdaniu z »Dnia Konia• 
zniekształcono nast(fpujące 
zdanie: »]est towielką za· 
sługą Dpr. Warsz. Tow. Za· 
chęty . do hodowli koni, 
które winno brzmieć: ]est 
to wielką zasługą dprektora 
Józefa Stokowskiego,człon· 
ka Warszawskiego Tow.Za· 
chętp do hodowli koni. 

Nie niemieckie 
ani też nie włoskie 

HALDA·NORDEN 
SZWEDZKIE 

maszjay da pisaaia 
są najlepsze I 

Maszyny do pisania Haida· 
Nordeo nowe i użvwane 

poleca firma 
,~OL.i' PANSKI. SPADK.'' 
Piotrków Tryb., Leii<mów L: J, 

==================== 

Młoda osoba inteligentna, 
która zapewni opiek-: c&1iew• 
czynce, dopomoże w nauce 0111 
zajmie sle domem po11ukiwana 
Oterty z pod.an1em kwahf11&actl 
pQd >DOf.\1• przY)mUi• Adm. Di, 
Narod., S1owac1uego 28, parter 
- nieuwigl~aa1ooe bez odpo· 
wie~zi. 

w Tomaszowie-Maz. 

W ostatnich dniach na tere­
nie uzdrowisk w powiecie Piotr 
kowskim daje sie zaobserwować 
wzmożony ruch. Niemal kaidy 
autobus I pociąg kolejki sule· 
jowskiei :przywotą ao Przygło· 

I w~. Sulejowa i Włod,imierzo· 
wa oraz do uroczego zakątka 
ziemi piotrkowsl.dej Mokre no· 
wych letmków z różnych stron 
kra1u. Tegoroczna frekwencja 
na letniskach i w uzdrowiskach 
w Qkolicach Piotrkowa w porów 

DWA PLACE-południowe do 
sprzedania. Wlaaomość w Re· 
dakql. 

woau złego traktowania go przez ----------­
policj4: memłecką i złego wyży· 

Przed kilku tygcdniami w To 
mas1owle·Mazow1e. lum doszło 
ao „a1ść uhcznych, w czasie 
których powybijano w niekto· 
rych mieszkaniach i sklepach 
szyby oraz poturbowano kilka 
osób. Policja aresztowała n.,j· 
bardziej agresywnłch, ktorych 
osaazono w w1eiieniu piotrkow 
skim. 

Dnia 19 bm. pn.ad sądem o· 
kręgowym w Piotrkowie zasią· 
az1e na ławie oskarżonych kil· 
kanaście osób pod zarzutem 
podburzania tłumu i wywołania 
za1 ść. Do sprawy powołano o· 
koło 100 świadków. Obrom: 
wnosi kilku adwokatów miej· 
scowvch i zamlejscow'Ych. 

Sprawa potrwa od dwóch do 
triech dni. „ 

Popierajcie P. C. K. 

~utJolf ~cleczlio 
zamieszkały przy ul. Słowackiego 84 

w Piotrkowie, 

otrzymał na mocy decyzji Ministerstwa Spraw Wewnętrz· 
nych z dnia 22 maja 1939 roku tir. S. B. 73-1/16 

zezwolenie na wykon1wanie prac mierni­
czych z 'Zakresu przebudowy ustroi u rolnego 

na ebszarze województw: ' 13iałostockiego, Kieleckiego, 
Lubelskiego, łódzkiego i Warszawakiego· 

----------------------------~· 

w1ema powrócił &powrotem do 
kra1u. 

Nagły zgon 
Zmarł aagle Rekcugler rry· 

drych, zam. we wsi .Pawłów 
Szkolny, gm. Parzniewice.Sm1erć 
nastąpiła na 1kutek choroby 
serca. 

Z kroniki kradzieży 
Na szkodł: Osiak Julii, zam. 

w Piotrkowie, ul. Narutowicza 
Nr. 67, nieznani sprawcy 1a pQ 
mocą urwania kłódki od drzwi 
piwnicy z k1órej zabrali różne 
konfitury i so1:d, ogOłnej war· 
tości 19 .,,ł. 

CENY OGLOSZEl't: za wiersz milimetrowy jednoszpaltowy 40 groszy; w tekłcie 60 groszy, Ogh;szenia dtabne :W grony u wyraz 
Prenumerata :i:a „DZIENNIK NARODOWY'' wrn~ z dostawą do domu lub przesyłilą pooztową wynosi 3 złete miesięcznie, { 

R•clakcla i ad.mini•ł•acja 1 

ul. Sławackiego nr. 21, parter wejłcle od frontu 

Red•ktor i Wydawc:a: TOMASZ Pl.UTA. ~ald1dy QraliCZH •Actolf Pa6sld Spadli," Pieteków tryb, Lqioa4W a 

r 
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